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D o k o ł a  r o k o w a ń  p o f e k o - t i i e m .
Warszawa. (T e ł.  w l . ) .  (Q ). P r a s a  g e n e w s k a  

F u d a ła , ż e  r o k o w a n ia  p o lsk o -n te  m ie c k ie  w  sp ra 
w a c h  g ó r n o ś lą s k ic h  u le g n ą  z w ło c e .  W  s p r a w ie  tej 
i " w r ó c iliśm y  s ię  d o  m in . s p r a w  z a g r .,  g d z ie  n a m  
' • • św ia d c z o n o , ż e  lo z p o c z ę c i e  ty c h  r o k o w a ń  r z e 
c z y w i ś c i e  p r z e s u n ię te  z o s t a ło  n a  d z ie ń  11. b m .

P o w o d e m  te j z w ło k i  j e s t  p r z e d e w s z y s t k ie m  
d ą ż n o ś ć  z a r ó w n o  p o lsk ie j  jak i n ie m ie c k ie j  s t r o 

n y ,  p r a g n ą c y c h  d o jś ć  d o  p o r o z u m ie n ia  a r o g ą  
w z a je m n y c h  u s t ę p s t w  w  s p r a w a c h  j e s z c z e  sp o r 
n y ch . a b y ' w  t e n  s p o s ó b  u n ie m o ż liw ić  n ie b e z p ie 
c z n y  d la  s tr o n  o b u  a r b itr a ż .

T o  s ta n o w is k o  o b u  d e le g a c j i,  ja k  s ię  d o w ia 
d u je m y , ż o s t a ło  p r z y j ę t e  p r z e z  C a lo a d e r a  z  z a 
d o w o le n ie m .

Rychłe rozpoczęci? rokowań hćttdl. polshc-rosyjsł ich.
Warszawa, (T e l. w l . ) .  (G .) P r z e d  paru d n ia - ,  

Ril do-nosilisrjiy , ż e  r o z p o c z ę c ie  r o k o w a ń  h a n d lo 
w y c h  p o ls k o -r o s y js k o -u k r a iń s k ic h  z a le ż n e  j e s t  o d  
d a ty  p r z y ja z d u  p r z e d s t a w ic ie la  U k r a in y  s o w ie 
c k ie j  p . S z u m s k ie g o .  W o b e c  t e g o , ż e  p . S z u m s k i  
W czo ra j p r z y b y ł  d o  W a r s z a w y  i ju ż  m ia ł  b y ć  
P r z y ję ty  p r z e z  m in . S k ir m u m a , n a le ż y  la d a  d z ie ń  
s p o d z ie w a ć  s ię  r o z p o c z ę c ia  t v e h  p ie r w s z o r z ę d n e j  
^ a g i  ro k o w a Ą .

W  r o k o w a n ia c h  w ezm «* u d z ia ł , p o z a  p r z e d 
s ta w ic ie la m i m in is t e r s tw  r e s o r t o w y c h ,  p o s e ł  p o l-  
sk i y,  C h a r k o  w ie  p. F r a n c is z e k  P u ła s k i ,  o r a z  
P r z e d s ta w ic ie l  p o s e ls t w a  s o w ie c k ie g o  w  K ra k o 
w ie  p. B a r c n so n n . N a  c z a s  tr w a n ia  r o k o w a ń  w a r 
sz a w s k ic h  fu n k cje  c h a r g e  d‘a ffa ir e s  w  C h a r k o w ie  
P e łn ie  b ę d z ie  p . H a r w a t

W PRZEDEDNIU ROZPOCZĘCIA HANDLU 
MIĘDZY ROSJĄ A  POLSKĄ 

Wilno. (AW.) Z M o ło d e c r . ia  d o n o s z ą , ż e  u-
i z ą d  d la  h a n d lu  z a g r a n ic z n e g o  (W n ie s-z to r g ) o -  
r z y m a t  n a  c e l e  h a n d lu  z  P o ls k ą  i  N ie m c a m i  
300.000 rb . z ło t y c h ,  ja k o  1- s z ą  r a tę . T e r e n e m  
d z ia ła u n o ś d  b ia ło r u s k ie g o  u r z e o u  d la  h«ndH ’ z a -  
g r a n . m a  b y ć  n .iń ^ z c z y z n a , s m o s e ń s k ^  i w i-  
t e b s z c z y z n a .

PR aW O TRANZYTU w  POLSCE DLA ROSJI.
Wilno. (A W .)  S o w ie t y  czynią s ta r a nir o  uzy

sk a n ie  p r a w a  tr a n z y tu  d r z e w a  te k u p fa o to w a n e g o  
p r z e w a ż n ie  w  la s a c h  B ia ło r u s i  s o w . ,  p r z e z  P c l s k ę  
d o  A n g in  i N ie m ie c .

Pobór 2 prc. podatku dochodowego wstrzymany
W a r s z a w a .  (P A T .)  B iu r o  p r a s o w e  m in is te r -1  w y c h  z a r z ą d z e n ie ,  b y  ś c ią g a n ie  2  p r o c . p o d a tk u  

s f w ą  sk a r b u  p o d a je  d o  w ia d o m o ś c i ,  ż e  d e p a r ta -  p o c h o d o w e g o  o d  rudjortitków i in n y c h  p r a c o w n i-  
p o d a tk o w y  m in is te r s tw a  sk a r b u  w y d a  k ó w , p o b ie r a ją c y c h  w y n a g r o d z e n ie  m ie s ię c z n e ,  

^ ° g ą  te le g r a f ic z n ą  d o  w s z y s t k ic h  iz b  s k a r b o -  ‘ z o s t a ło  n a ty c h m ia s t  w s t r z y m a n e .

TRZLJ DELEGACI M. GD \NSKA 
DO KOMITETU CELNEGO.

Warszawa. (T e l. w ł .) .  (U ). Z  p o le c e n ia  k ie -  
‘W oika m in is te r s tw a  p r z e m y s łu  i h a n d lu , k o m i

sa r z  r zą d u  p o lsk . w  w o lu e r n  m ieśc i; G d a ń sk u  p.

K o lb u s z o w s k i  z w r ó c i ł  s ię  d c  s e n a tu  g d a ń s k ie g o  
o  w y d e le g o w a n ie  t r z e c h  p r z e d s t a w ic ie l i  k ó ł
p r z e m y s ło w y c h  i h a n d lo w y c h  w o ln .  
d o  k o m ite tu  c e ln e g o .

m . G d a ń sk a

Ospałość Sejmu.
(Od naszego korespondenta warsr.- wskiego.)

Warszawa, 30. stycznia.

(K .) O s ta tn ie  p o s ie d z e n ia  S e jm u , o r a z  p o r z ą 
d e k  z a g a d n ie ń  r o z p a t r y w a n y c h ,  ja k o ie ż  to k  p ro -  
w a d z o t ic j  d y s k u s j i ,  d d w o ^ ą  n ie z b ic ie  w y j a ło -  
w iien ia  s ię  c u ik o v it& g o  r n e z o y l  5 ta k  u a o g ó ł  u r o 
d za jn e j w  in te lig e n c ję  z  p r e y .o ć z m i a  n iw y  se j
m o w e j ,  D a ls z y  s ta n  togu  r o d z a iu  odLiić s i ę  b ę d z ie  
h iu s ia i ogi^om nJe u jern n it  *ia c a łe j  p r z y s z ło ś c i  
k ra ju . T o  s k o s tn ie n ie  S e jm i w  m o m e n c ie  tej do
n io s ło ś c i ,  ja k ie  d z is ia j  p r z e ż y w a m y ,  m a z e b y . s k ło 
n i ły  w r e s z c i e  d o  p r z e p r o w a d z a n ia  ja k ic h ś  r a d y -  
k a m ie is z y c h  p o s u n ię ć .  S t r o n n ic t w o  lu d o w e ,  z d a 
ją c  s o b ie  s p r a w ę  z  t e g o  s ia n u  t « c z y ,  r u p r ó ż u c  
u s iłu je  d o j łr u w a ć z ić  d o  r O iS .t z y g n ię c ia  n a jb a r -  
d z M  z a sa d n iczy cŃ i p o s t u la t ó w , s t o j ą c ? ^  p s z e d  
S e j .n e m , a b y  da.A. m o ż n o ś ć  sJ o r m o w a n i?  s ię  n a -  
s e t j  r e p r e z e n ta c j i  .seń n o w e], l e c z  d z-iw or ta k ty k a  
p . n u irsza łica  z a śn u -ec en ia  p o r z ą d k u . aiScnnę*p», 
z d a j e  s ię  m ó w ić  a lb o  o  je g o  z u p e k * *  tu ew d o irw sc. 
tó e n y w a r .®  p i l c ą  t w ó r c z ą  S e jm u , a lb o  q  c ic h y m  
u k n u ty m  p r z e z  p r a w ic e  n ia n ie  p r z e d łu ż s r ia  w e 
g e ta c j i  s e jm o w e j .

Po wybnrach w feńslcfbh.
KLĘSKA WYZWOLENIA W  WILEŃSZCZYŹNIE 

A OPINJA PUBLICZNA.

( O e  n a s z e g o  k o r e s p o n d e n ta  w a r s z a w s k i e g o /  ,
♦

Warszawa. 30. s t y c z n ia .

(K .) M rzertB. 8o ś ć  m a n d a tó w , z d o b y t a  p r z c i  
o d p o w ie d n ik  W y z w o ie n ia ,  „ O d r o d z e n ie ’’ w  W i
l e ń s z c z y ź n ie ,  o d e z w a ła  s ię  s z e r a k ie m  echem 
w ś r ó d  rzestz t u d o w y c h . W ie lu  d o t y c h c z a s o w y c h  
z w o le n n ik ó w  tej gru-py, o b ie cu ią c y -ch  so b ie  w i e F  
k ie  z w y c d ę s iw o  n a  ty m  te r e n ie , w a d z ą c  to  n ie 
p o w o d z e n ie ,  • z a c z y n a  tr a c ić  w ia r ę  w  ra cje  b y ła  
s w e j  g r u p y , r o z b ija ją c e j  je d n o ść  tuon tu  lu d c w e g p .  
W id u  z a ś  d z ia ła c z y  p o p ro sru  w y r a ż a  g io ś n o  o- 
p in ję , ż e  n a le ż y  p o s t a r a ć  s ię  o  'k o n ta k t z  o r g a n i
z a c j ą  lu d o w c ó w , j e i d i  p r z y  n a jb liż sz y c h  w y b o -  
r a c h  m a  s ię  d o j ś ć  d o  p e łn e g o  z w -y c śy stw a .

ROZŁAM W ODRODZENIU.

( O d  n a s z e g o  n o r e sp o n d w ita  ■ w a r sza w sk ie g o .)

Warszawa. 30. s ty c z n ia .

( K )  W ile ń s k ie  „ O d r o d z śS e "  u M k >  r o z b .c iu .  
W ię k s z o ś ć  p o s łó w ,  k ie r o w a n a  p r z e z  p. C botrrń-  
s k ie g o , u t w o r z y ła  je d n ą  g r u p ę , z d ru g ie ; z a ś  
s t r o n y  p r z e c iw  te j g r u p ie  s ta n ą ł  p . M ic k ie w ic z  
w r a z  z  c a ły m  z a r z ą d e m . W  te n  SfpWiób w id z im y  
j e jz e z e  r a z , i ż  r o zb ija n ie  je d n o ś c i  l iK b u  łudH w e- 
g o  odb ija  s ię  w  s p o s ć b  d e s tr u k c y jn y  na w s z y s t 
k ich  g r u p k a ch  u s ń u ją c y c h  d .o d z i ć  o d ^ eo n em '  
d r o g a m i.

EDPjeF Cenamiizi!? na str. S.
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Wyjazd do Wilna.
(Od naszego koreoandemta wkurza v skiego.)

Warszawa, 30. stycznia.
(K ) Z okazji otwarcia Sejmu wihńikiogo v/y- 

'łriera się tajn caiy szereg działaczy politycznych. 
Z ramienia stronnictwa ludowego znajdzie się 
tam prawie całe prezydium klubu stronnictwa. 
Istnieją dwie i uzasadnianie nadzieje, te uda się 
jednak ci oprowadzić, pon. mo chwiejnego stanowi
ska Raćl lueowych, do zbliżenia z tą organizacją 
i na tim podiożu stworzy się więut^zość w Sej
mie wileńskim. Ostatnie nieporozumienia, jakie 
miały miejsce pomiędzy działaczami tej grupy 
a miejscowymi czymnKami stronnictwa ludowego 
■ zdaje się uda się zlikwidować, gdy podłoże tych 
nieporozumień — to jest wybory do Sejmu wileń
skiego i stąd płynący .moment agitacyjnego roz- 
namiętnienia — jest już w coraz dalszej perspe
ktywie.

» ..—-—00 —*

Ja p o ń c zyc y, P o ls la  i P S L .
(Od naszego kareepondema warszawskiego.)

Warszav’a, 30. stycznia.
(K.) Zaproszeni przez sekretarza poselstwa 

.'japońskiego w Warszawie najwybitniejsi iz po- 
'między klubu poselskiego stronnictwa ludowego, 
.w parogodzirniem obcowaniu mogli stwierdzić to 
żywe zainteiesowarde, jalcie wśród Japończy

ków  budzi los Polski, oraz tą ctokradną wprost 
znajomość naszych stosunków wewnętrznych, 
politycznych, i gospodarczych. Zdaniem p.. sekre
tarza poseisrwa japońsKiego rz-rozumienie znacze
nia Polski na daWtcun wschodzie rośnie z dnia na 
dzień.

DwiB metody.
L. GEGRGE I POINCARE.

W  sferach politycznych i w prasie angielskiej 
f francuskiej toczy się obecnie walka o zasady 
-dyptomiftjL
1 Poincare obejmując rządy, o&WifcdczyT «& « -  
zu, że jest zwolennikiem dawnych metod d$plo- 
! ma tycznych. Daio to hasłó do walki prasowej 
przeciw modzie konferencji, przeciw zjażdom 
Ipremjerów, którzy zajęci opozycją w swych 
krajach na konferencji są roztargnieni i spieszą 
się zbytnio, załatwiając sprawy nieprzestudjo- 
wane ad hoc, przeciw zjazdem tłumów eksper
tów, które rujnują skarby.

jjULES R0MA1NS. 22)

Donogoo-Tonka
czyn

Cuda nauk)
Opowieść kinematograficzna

(tłum. z franc. L  C).

(C jh dalszy).

5.

Mała sala odczytowa w gtrichu Donogoo-Tonka 
tw Paryżu.

Spostrzegamy bankiera i między kilkunastoma 
osobami, które go otaczają, dwóch przynajmniej akcjo- 
narjuszów znanych nam.

Jeden z nich, najbliżej nas stojący, nawiedzony 
jest nieuleczalną łysiną. Czaszka, k.óra ukazuje się 
nam wyraźnie, delikatnie połyskuje.

Bankier szeroko rozprawia. Zwraca się do jedne- 
!go, drogiego, lecz zwłaszcza do łysego pana.

( Bankier mówi o przeszłości. Wszystko w sło
wach jego jest szczęściem, zdwojonem, bogactwem. 

(Wszystko rośnie i rozkwita. Kaczunki zamieniają się 
w żyzne pola. Znikają | łowe ugory. Wymowa jego 
ma taką nżyźn;ajacą siłę propagandy, myśl jego 

'otwiera dróg! tak głębuko wnikające w duszę ludzką, 
te powoli delikatny puszek wschodzić zaczyna na 
czaszce łysego pana.

Powszechnie zachwalać zaczęto dawne me
tody, konferencje ambasadorów, którzy bez tru
du zgrotmcLić się mogli w każdej stolicy i'obra
dować nad dokładnie przygotowanymi progra
mem.

Lloyd George wystąpił z gwałtowną obroną 
konferencji międzynarodowych na zebraniu partii 
narodowo-liberalnej, z obrc-ną dyskusji osobistych 
twarz w twarz z przeciwnikiem. Lord Grey na- 
tyGuniast pospieszył z krytyką konferencji nie
przygotowanych, a zwłaszcza Rady Najwyższej, 
która dotąd niczego dobrego nie dokonaia, a od
dala prtrnjerów z kraju, pa czem kraj cierni.

Zarówno opozycja angielska, jak i opinia 
francuska domaga się donladnego opracowania 
programu konferencji genueńskiej i rozstrzygnię
cia szeregu spraw przed konferencją, które mo
głyby bieg jej zakłócić.

Tylko pod tym warunkiem rokują jęj pewne 
powodzenie. •

u— <0 — 1

Rosła a konferencja
g°nu?ńsVa.

SPRAWA ODSZKODOWAŃ 1 ROZBROJENIA.
Korespondent moskiewski „Observera“ zda

je sprawę z wywiadu, udzielonego przez Tro
ckiego dziennikarzom angielskim i amerykańskim.

TrocKi zapewniał, że delegaci Moskwy uda
dzą się dc Genuy pełni dobrej woli. Rosja gotowa 
jest rozbroić się, jeśli inne państwa to uczynią. 
W  tym wypadku zachowałaby tylko tyle wojska, 
co mała ententa razem wzięta.

W  Genui Moskwa postawi swe kontrrekla- 
macje, nad którerol.juź obecnie pracują specjali
ści. Żądać będzie, aby od sumy długów rosyj
skich odjęto wysokość szkód, jakie Rosji uczyniły 
wszystkie interwencje obcce,- Obliczanie tria na
stąpić wedle metod traktatu wersalskiego. Oprócz 
tego komisja opracowuje listę szkód, wyrządzo
nych przez inwazję niemiecką.

Przegląd światowy *
OPOZYCJA PRZECIW LLOYDOWI 

GF.ORGEOWI.
Ostatni kongres niezależnej partii liberalnej, 

na której czele stoją Asąuith i Grey, wystąpił o- 
twarcie do walki z Lloydom Georgem. Organiza
tor i głowa partji, lord Gladstone, wyraził to ja
sno, mówiąc: Występujemy na arenę przeciw
Lloydowi Geoi gt‘owi, bo uważamy, że należy

Donogoo i Lamendin poznają się 
wreszcie.

Widzimy znów , Bonogoo-Tonkę ze wzruszeniem 
i ze zdzwien:em. Na miejscu słupa, na pi cu st i 
teraz wysoki maszt na wzór okrętowego, i sztandar 
na nim powiewa

Budowle okoliczne zmieniły się bardzo. Central
na Kawiarnia Dontgoo zmieniła się w dość obszer
ną tawernę. W głębi lada. Stoły wewną rz i na te 
rasie ocienionej płóciennym dachem i dwoma małe- 
mi drzewkami. Ożywia terasę okoio 20 osób

Lecz Centralna znosić już musi konkurencję 
Cafi de Paris, która mieść: się w nowym baraku, 
po tej samej stron ę placu, i która, odczuć łat.co, 
nacisk kładzie na bon ton Jednak większa swoboda 
panuje w Centralne/, jest się bardziej u siebie, a to 
pociąga.

,.London & Donogoo-Jonkas Splendid Hotel‘
zachował tylko swe imię. Fierwoina budowa znikła 
pod przebudo vkami. Jest to dwupiętrowy drewniany 
budynek o wielu wąskich oknach- Dwie kolumny 
drewr. ane stoją przy drzwiach. Szyld rozciąga się 
przez całą fasadę. Do umieszczonej nz nim wzinijnki

Kilka kroków od*złotonośnego pola 
przybyła nowa:

Najstarszy zakład Donogoo- Tonki. 
Przyczynę tej .wzmianki spostrzegamy niebawem: 

nieco dalej, szeroki pas płótna przecina główną ulicę:

MAJESTIC HOTEL 
pokoje na dale od 1'50 dolara.

położyć koniec rządom koalicji i powrócić do da
wnego przedwojennego systemu paitji .polity
cznych.

P. Asąuith oświadczył, że krajowi, trzeba do
brego rządu, a nie rządu podrzutów i ciągłych 
zmian. Lord Grey domagał się r o z w ią z a n ia  Izby 
Gimin, która umie tyiko milczeć wobec wszyst
kich S K an d alów , a nie czyni .nic, oy powstrzymać: 
zgubną politykę. Gdyby się to nie udało zmienić 
przy najbliższych wy borach, by toby to klęsk, 
d la  Angljt.

TRAKTa T  ANGI O-BELGIJSKl.
Projekt układu gwarancyjnego anglo-Nebr 

skiero przyjęty jest na ogół z zadowoleń1-. :■ 
przez całą opinję belgijską, jednak, choć wszy-c ■ 
godzą się z samą myślą układu, nie pochwa1.* 
forniy, w jakiej przedstawiony został przez , 1; 
reign Office1'. Gabinet belgijski ograniczył się 
przyjęcia zasady projektu, lecz uważa się za u 
prawnionego do przedstawienia kontrpreekf" 
lub do poczynienia pewnych poprawek w proif-v 
cie Foreign Office. Gabinet angielski dotąd nv 
wypowiedział się zupełnie, jedynie lord Curzon 
prowadził rokowania.

Opinia polityczna w  Belgii, wychodrac z f 
go, że do ostatniej d.wili Anglja pragnęła, aby 
Belgja wróciła do neutralności z przed 1914 r 
obawia się, aby traktat obecny, jeśli zawarty zo 
stanie, nie służył do zwiazania Belgji i do przy
wrócenia właśnie stanu neutralności, która ni 
zdołała uchronić Belgji przed najazdem. Zwh 
szcza niepokoi Belgię zastrzeżenie, że nie wohio 
jej zawierać żadnego układu, niezgodnego z oocr 
cnym. Rząd belgijski żąda wyjaśnień i ścisłości 
w  tej sprawie, ale zastrzega się, że pragnie pro
wadzić politykę niezależną. Radby także widzieć 
w zdaniu, które mówi o pomocy Amglji, w razie 
niespowjdowanego ataku, wyraźnie wymienione 
Niemcy, W  swoich usiłowaniach rzad ma cały 
kraj za sobą. Cały naród belgijski pomny na ser- 
deczność, z jaka Anglja przyjęła w  1914 r. u- 
chodźców belgijskich, radby widzieć układ zą- 
warty, ale wrszyscy domagają się wyjaśnień, po
prawek i ścisłości, która uchroniłaby kraj od nie
spodzianek

ccJBlJWŚARZY ŻĄDAJ* AUTONOMJ’  -B y ,,,"i 
TRACJI.

Prasa bułgarska, warcząc o dostęp Bułgarii 
do morza przygotowuje z okazji przyszłej konfe
rencji międzynarodowej kampanię za autonomia 
Tracji. „Ltnewnik’’ stwierdza, że dostęp do morza 
zagwarantowany może być tylko przez autono
mię Tracji zachodniej, do czego dąży cała ludność 
miejscowa.

r/ftajistic* jest mniej wspaniały, niżoy sądzić możn.i. 
Zawiera ty’ko 10 pokoików oddzielnych i około 40 
miejsc w sypialni wppólnej.

Obok Splendid Hotelu mały lokat służy za biuro 
firmy Meyer Kohn.

Drorja na łąkę nos? miano: Aleja Kordylierew. 
Jestto rzeczywiście główna ulica. Sklepy po obu 
stronach, ruch nleus ający pieszych, mułów, małych 
w ó z k ó w  ciągniony h przez osty. Sama łąka s ta je  s ię  
placem, dotąd nienazwanym, który zaczynają w krąg. 
obejmować budowle. *

Droga ku rzece: nazywa się Złotą aleją- DzU- 
wimy się, widząc tam jeszcze liche chaty.

*
* . . *

Ludzie zbierają się na placu. Dwie karczmy za? 
pchane gośćmi. Oekawi gromadzą się w oknach 
„Splendid‘ i rMcpestic“ hotelu. Lecz trudno nie 
zauważyć, że w całym tym tłumię znajdują się. tylke 
trzy kobiety ?

Ruch wzrasta. Pilący wstają z krzeseł Tłum na 
placu rusza naprzód, potem cofs się i rozdziela.

Zjawiaj} się ci, któiych czekano.
Naprzód czterech jeźdźców w r eazle, z ćWoIwe- 

ram: a pasa, z karabinami przez ramię, z pakunkiem 
na siodle.

Druga czwórka. Poznajemy pionierów. Ostatni 
w drugiej czwórce, to t*.n sam, który t»k żałośnie 
plakat na okięcie. Wygląda wspaniale. Marszczy gro
źnie brwi. Wreszcie Lamendin. Siedzi n? pięknym 
wierzchowcu. Ubiór jego jest impojujący: c arna
czapka z wieńcem złotych gwl izdęk; czarny angler 
z wysokim kołnierzem; kilka gwiazdek na kołnierzu 
, na m^nszetach rękawów, spodnie wyszywane złotem, 
buciki bardzo miękkie lakierowe; ostrogi srebrne,1 
W ręku laseczka,

1 C , i a |
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Z prasy ruskiej.
Przeciw „Wperedowi" robi zażartą kampanię 

„Ridnyj Kraj *. Przytacza ustęp z „Izwiestji" ofi
cjalnych moskiewskich, że ukr. S. D. Gal. wsch. 
pragnie wstąpić do III internacjonalu (zresztą li- 
«ja polityczna „Wpcredu** godzi się i tak świetnie 
z III intern.), oraz umiesjcza korespondencję z 
Skały, gdzie przytacza słowa Trockiego na mi
tyngu w Kamieńcu Pod., że do pism, wydawanych 
pftez propagandę bolszewicką należy i „Wpered**. 
„Piduyj Kraj“ stwierdza, że prawdę tej informacji 
udowodni i wobec sądu.

„Budiak‘, lwowskie pismo satyryczne, pełne 
dowcipów, z których naprawdę śmiać się można 
,i zupełnie uaatnych rysunków (np. karykatura 
pewnego poważnego autura, którą można wlepić 
ewentualnie w... list gończy), tytułowaną ryciną 
daje pyszny skrót tendencji. Symbole Ententy 
siedzą nad mapą Europy i nie chcą widzieć na 
niej — Ukrainy. A nad nimi ogromna widmowa 
łapa (spełnienie życzeń autora) z sygnetem w 
kształcie — gwiazdy sowieckiej.

Naddnieprzańcy o Galicji w * c b  W .ostatnich weJ nikogo nie przekonywują. Rozumna ochrona 
czasach poczęto wyraźnie lansować w  ukr. pra- Pracy jest obowiązkiem narodu i w tym celu
sie emigracyjnej hasło „zjednoczenia** („sobornistj 
Ukrajiny“ ). Są to próby Galicja n, jak np. L ityń 
skiego, podobne w argumentacji do wywodów 
moskalofiiów endeckich z r. 1914. „Lepsza cała 
Ukraina w jednej niewoli, niż częściowa niepodle- 
głość“. Przeciw temu „ideałowi, który przetwa
rza się w idol“ , występuje w „Ukr. Tryb.“ b. pre
mier Saiikowśky.i, podkreślając odrębności, idu 
życiową siłę i przestrzegając przed tworzeniem 
„soborności** hasła, któreby przyćmiło dążenie 
do odbudewy państwowej. — W  tejże „Trybunie** 
czytamy krytykę porównania Gal. wsch. z Irlan
dią. Między Polakami a Ukraińcami \v Galicji 
wscłi. niema tej jednoty kulturalnej, tei proporcji 
sił społecznych i tego stosunku państwowego — 
co między Wielką Brytanią a Irlandią, Potem 
len artykuł ze Lwowa nadesłany, zazniacza, te 
naród ukr. w Galicji wsch. jest pozbawiony sło
wa i reprezentantów nawet (są rzekome- uwięzie
ni!), ażeby mógt układać się z Polską.

Niemcy gotujq się do walki o G. Śląsk,
Katowice. (PAT.) W  Berlinie utworzył się 

związek niemiecko-naredowej młodzieży, który 
uia na celu prowadzenie wszechniemieckici agita- 
c i w polskiej części G. Śląska. Związek wydał 
odezwę, w której oświadcza, że „nic możemy za

pomnieć, że kraj, który jest obecnie polski, był 
kiedyś niemieckim, a władza tego kraju będzie 
naszym wiecznym wrogiem. Musimy rozbudzić 
myś! narodową niemiecką, bo nadejdzie dzień 
kiedy kraj ten wróci do Niemiec!

Knowania monarchistyc^ne Moskali.
Budapeszt (Tel. wł. (J). Przyjeżdżający na 

zacnód do ośrodków koalicji wybitny działacz e- 
łnigracji rosyjskiej na Bałkanie, jadący z uwie
rzytelnieniami od gen. Szatiłowa, szefa szt. „do- 
,brarnji“ wyraził się, że nadchodzi czas rozstrzy
gnięcia sprawy rosyjskiej Wranglowcy opu
szczają Bałkany, przenosząc się na inne teryto
rium, dogodniejsze dla akcji ich, która dojrzewa. 
Konferencja w Genu* ujrzy wypadki, które udo
godnią, że sowjety nie sa przedstawicielami na

rodu całej i niepodzielnej Rosji. Rosja narodowa
może dziś z całą otuchą liczyć na Angiję, która 
zawiodła się na handlowej sile sowietów, nato
miast czuje zgubne skutki bolszewickiej propa
gandy wśród Muzułmanów. Miarodajne sfery an 
gielskie przeprowadzą szereg konferencji z czyn
nikami narodowo-rosyjskimi, a też i z „obecnego 
terytorium polskiego" (!), jak wyraził się ów 
działacz.

Szczegóły ogromnego spisku monarchistycznego 
w Środkowej Europie.

Berlin. (PAT). „Beri. Montag Ztg.“  przynosi 
i Senz«cyjne rewelacje b. red. „Deutsche Ztg.“ 
Abla w sprawie machinacji niemieckich reakcjo
nistów na Węgrzech i w Bawarii. Wedle tych re
welacji, radca stanu Pitzinger uprawiał na wielką 
skalę akcję, mającą na celu stworzenie związku 

'Państw alpejskich z Bawarją na czele. Pitzinger

i Escherich zajmowali się dostawą broni O roz 
miarach akcji może dać pojęcie fakt, ze w ciągu 
miesiąca grudnia ld20 r. Escherich wysłał z Ba^ 
warji Dunajem 10 wagonów broni i amunicji do 
Węgier. W  wysyłce tej znajdowały się armaty 
i samoloty.

-— wy-—

Z obrad Sejmu.
Warszawa. (PAT). 282 posiedzenie Sejmu 

.'Z dnia 31. stycznia 1922.

NOWI POSŁOWIE,
Marszałek na wstępie oznajmił, że w  miejsce
P. Świdy wszedł do Sejmu p. Franciszek 

Ksawery Sadowski, a w  miejsce p. ks. Maliń
skiego p. Stefan Dąbiow ski.

PODWYŻSZENIE OPŁAT SĄDOWYCH 
W  B. ZABORZE AUSTRJACKIM.

Odesłano na wstępie w  pierwszem czytaniu 
/do komisji 3 ustawy, poczem po referacie p. Ma- 
fcJdewicza przyjęto w drugiem i trzcciem czyta- 
c J ustawę o podwyższeniu opłat sądowych w 
b. dzielnicy austriackiej.

(DEBATA NAD S-GODZINNYM DNIEM PRACY.
Przystąpiono następnie do dalszej rozprawy 

°*d ustawą o 8-godzinnym dniu pracy. P. Żuław- 
[* . nawiązując do panujących dziś stosunków w 
| dziedzinie pracy, wyraża przekonanie, że dziś,

•̂ ^ rzeniysl nasz się kurczy, gdy dalszym dzie
ciątkom tysięcy robotników wypowiada się pra- 
t'cę, nie może leżeć w interesie państwa przedłuża
ne czasu pracy. Mówi się często, że przemawia

za tern interes odbudowy, a przecież cały prze
mysł budowlany dawno stanął, przemysł włó
kienniczy pracuje tylko 16 godzin, metalowy zaś 
od 16—24 godzin tygodniowo. Zdaniem mówcy, 
przedłużanie dziś czasu pracy byłoby prowoka
cją klasy robotniczej, wobec czego wypowiada 
się także przeciwko nrzedftiżeniu czasu pracy 
w handlu.

P. Kotas jest za wnioskiem mniejszości ko
misji i proponuje następujące sformułowanie od
nośnego ustępu ustawy: „Znosi się zamykanie
sklepów w godzinach obiadowych**.

P. Gdyk oświadcza, że argumenty zwolenni 
ków wyłomu w  ustawie o ośmiogodzinnym dniu 
pracy nie przekonywują robotników. Robotnicy 
potrafią dać ojczyźnie pracę, ale pracę dobro
wolną, wówczas, gdy to będzie leżało w  interesie 
ojczyzny. Jeżeli większość komisji uchwali, aby 
rząd wniósł projekt noweli do ustawy, należy 
rządowi dać czas do wykonania tego polecenia. 
Mówca oświadcza się przeciwko wnioskom pp. 
Potoczka i Styczyńskiego.

P. Potoczek zastrzega się, że jeżeli -wniosek 
jego na plenum upadnie, klub mówcy głosować 
będzie za wnioskiem p. ks. Styczyńskiego.

P. Waszkiewicz wypowiada się przeciwko 
zmianie ustawy o ośmiogodiznnjm dniu pracy. 
Przytaczane argumenty o konieczności paósrwo-

musi on dbać o człowieka. Konkurc-wać z zagra
nicą mogą tylko te kraje, które mają pracowni- 
ków-obywateli. Po przemówieniach pp. Góral
skiego za poprawkami i p. Stydilińskiego i Szy- 
biłły, który postawił dodatek do rezolucji, by 
rząd w dągu 4 tygodni przedłożył Sejmowi no
welę dc ustawy o ośmiogodzinnym dniu pracy, 
p. Woźnicki zgłosił -następującą rezolucję: W zy
wa się rząd, aby do ustawy o czasie pracy przed
łożył nowelę, któraby nie naruszając ustawy o 
czasie pracy w zakładach handlowali, 'imcżii- 
wiafa funkcjonowanie tych zakładów w takich 
godzinach, jakie są konieczne ze względu na po
żytek i wygodę ludności,.szczególnie w południe, 
a któreby nie uzależniały funkcjonowania tych 
zakładów~od czasu pracy płatnych pi acowników.

P. Farbstęin zaproponował następujący oc- 
datek do rezolucji: Wzywa się rząd, aby przy 
opracowamiu noweli do ustawy o ośmiogodzin
nym dniu pracy uwzglęanl? słuszne i sprawiedli
we żądania żyaów co do przymusowego odpo
czynku niedzielnego dla żydów, świętujących w 
soboty i święta żydowskie.

Minister pracy i opieki społecznej p. Darow- 
ski oświadcza, żc ministerstwo w ciągu 4 tygodni 
przedtozy nowelę do ustawy o czasie pracy. Ró
wnocześnie będzie chodziło o to, aby umożliwić 
otwieranie w niedziele i święta sklepów przede- 
wszysticiem spożywczych, oraz jatek w więk
szych miastach. Siprawa dni jarmz rcznych zo
stała juŁ załatwiona. Wniosku p. Styczyńskiego 
nie moiiiiaby przyjmować bez omówienia go w 
komisji fachowej. Rozróżnianie sklepów, w któ
rych jest klasa najemna od tych, gdzie Jej » ie ma, 
mogłoby jedynie zaostrzyć stosunki. Omówiw
szy następnie szczegółowo poszczególne wnio
ski mówca oświadcza, że godzi się na wniosek 
p. Woźnickiego.

P. Styczyński nie widzi sprzeczności mię
dzy swoim -wnioskiem a ustawą.

P. Gawlikowski wnosi, by w handlu czas 
pracy nic orz skraczał 10 codzie.

Po P i zamówieniu p. Rudnickiego, który Jako 
referent przyohy1! sję do wnioski, p. Styczyń
skiego, marszałek oznajmił, iż z porodu wyja
zdu wielu posłów Jo Wilna, głosowanie nad tą 
sprawą odbędzie się w przyszły wtorek.

P. Brun referował ustawę o podniesieniu o- 
płat od patentów na wynalazki Komisja przemy- 
siowo-handlo-wa proponuje 50-krome podniesienie 
tych opłat. Ustawę przyjęto w drugiem i trzcciem
czytaniu.

Na tein obrady zakończono.
Następne posiedzenie w przyszły wtorek c 

godzinie 4. popołudniu.

Z KOMISJI SEJMOWYCH.
Warszawa. (PAT.) Korni da wojskowa uchwa

liła wniosek P. Załuski, wzywająev mmtefra 
spraw wojskowych do przedłożenia komisji woj
skowej sprawozdania o stanie armji w  nastęmją* 
cym kolejnym porządku: 1) Organizacja i stan
sądownictwa wojskowego. 2) Stan służby sani
tarnej. 3) Szkolnictwo. 4) Stan piechoty, kawałe- 
rji, artylerii, lotnictwa, przwmysiu wojennego, bu
dynków- i pomieszczenia wojskowych. Przedsta
wicie* M. S. W. oświadczył, żo zapoznanie ko
misji wojskowej z całokształtem organizacji arm:i 
leży t*a łinjl zamierzeń M. S. W. Dalej dyskuto
wano nad sprawą pr lyinusowego odstąpienia na 
rzecz armii zwierząt pociągowych i wozów 
i przyjęto w tej sprawie pięć artykułów, w re
dakcji zaproponowanej przez P- ks. SfcrrKiewksza.

Komisja skariw/oJjudżetowa ewwnała pro 
jekt noweli do ustawy o opodatkowaniu spadków 
i darowizn.

KUhnsja prawnicza omawiała wuiesek p. Soł- 
tyka dotyczący dyslokacji sądów.

O— ,

WYBORY DO NOWEGO SEJMU ÓDBĘDA SIE 
JESZCZE PRZED FERJAMI LETNIEMI. 
Warszawa. (Teł. wł.). (G). Z Kół sejmowych 

dowiadujemy się, że na posiedzeniu gł. zarządu 
stronnictwa N. Z L. oraz klubu poselskiego tegoż 
st.Oimictwa postanowiono dążyć do jak najry
chlejszego zakończenia prac obecnego sejmu, tak, 
by wybory do nowego sejmu mogły się odbyć 
przed feriami letniuni.
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Z ziemi Wileńskiej.
Z SEJMU WILEŃSKIEGO.

POSEŁ GZY PRZEDSTAWIAM. ?

Wilno. (AW.) Przygotowanych legitymacji 
pocciskich je lc ze  nic rozdano. Obecnie rozważa 
A9 sprawę czy ma się w nich użyć tytutu -posła 
Ciy przedsiuwicśda. Legitymacje dawać będą 
prawo do bezpłatoege przejazdu kotejami w o- 
brętie teiytcnjian wyborczego. Bilety .u prze
jazd do Warszawy wydaje każdorazowo kance- 
łanja wymowa,

KANCELARJA SEJMOWA ROZPOCZĘŁA 
SWE CZYNNOSCL

Wilno. (AW.) Kancelaria sejmowa rozpoczę
ła już swe czynności Straż mar-fałkowska, skła
dająca s ię  7. 10 ludzi, pełnić będzie fiiuRuje infor
macyjne, oraz’ pilnować porządku.

ZABIEGI O GODNOŚĆ MARS2AIJ<A SEJMU.
Wilno. (AW.) Rady ludowe pragną .przepro

wadzić swą kąijdyda turę na marszadca Sejmu. Na 
stanowisko to wysuwają p. Małowjoskiego.

Przed konferencją w G"nui.
P. STRASSBURGER DELEGATEM POLSKI 

NA KONF. GENUEŃSKA.
Warszawa. (AW.) 31. zim. odbyło się posie

dzenie komitetu ministerialnego, powołanego ao 
prac przygotowawczych w  związku z konferencją 
genueńską. W  skład komitetu wchodzą pre*ni?r, 
ministrowie: spraw zagr., przemysłu i handlu,
skarbu, koleji, pracy, poczt, on-az prezes Główne
go Urzędu Likwidacyjnego. Kandydatura r o g a 
ta na konferencję nie została dotąd ustalona. Nie 
jest wykluczone, że głównym przedstawicielem 
Polski w (Genui będzie kierownik minisŁ prze
mysłu i handlu p. Strassburger.

LITW A KOWIEŃSKA, POLSKA, A KONFH 
RFNCJA W GENUL

Warszawa. (G.) Tel. wł.) Dowiadujemy się 
w  związku z ostatnią rotą rządu kowieńskiego 
w sprawie wileńskiej, ie  o ile rząd kowieński 
zgodzi się na rozpoczęcie pertraktacji, rząd pol
ski skłonny będzie uznać Litwę de Jurę.

Dowiadujemy się również, że rząd Litwy do
tychczas nie został zaproszony na konferencję 
genueńską i nie jest jeozcze uznarty przez żadne 
państwo de jure. Gdyby więc Polska uczyniła 
len krok, umożliwiłaby Litwie Kowieńskiej tern 
samem udział w konferencji w  Genui.

WYMIANA 7DAN W  SPRAWIE PROGRAMU 
KONFERENCJI GENUEŃSKIEJ.

Paryż. (AW.) „Petit Parisien”  donosi, że nie
bawem nastąpi między państwami koahcyjnemi 
wymiana zdań w  sprawie programu konferencji 
genueńskiej. Prawdopodobnie rokowania potrwa
ją dłużej, niż początkowo przypuszczano.

TELEGRAFICZNIE O WIELE*.. BEZPIECZNIEJ.
Berlin. (AW.) „Orient Ex,press”  donosi, że 

Lenin zamierza kierować akcją delegatów sowie
ckich w Genui drogą telegraficzną.

STANY ZJEDNOCZONE WEZMĄ UDZIAŁ 
W  KONFERENCJI GENUEŃSKIEJ.

Rzym. (PAT.) Wedle doniesień dzienników 
angielskich, Harding zakomunikował Pomcaremu 

.stanowisko rządu amerykańskiego w  sprawie u- 
dzialu Stanów Zjednoczonych w konferencji ge
nueńskiej. Dzienniki dowiadują się, że Harding 
zasadniczo zgodził się na wzięcie uckmłu w  kon
ferencji

KONFERENCJA W  SPRAWIE „BLISKIEGO 
WSCHODU4' ODROCZONA.

Londyn. (AW). Przyczyną odroczenia konfe
rencji bliskiego wschodu jest fakt, że Anglja ! 
Francja nie mogły się porozumieć w  sprawie u- 
zgodnienia swych stanowisk w  tej kwestjł.

* „N. Y. Herald” donosi, że L. George gotów 
jest odroczyć konferencję genueńską, by dać 
sposobność Francji do zawarcia układu z Anglją 
w sprawie bliskiego wschodu.

KOSZTA OKUPACJI KOAL1C. NA O. ŚLĄSKU 
PONOSZĄ W  RÓWNYCH CZĘŚCIACH POLSKA 

I NIEMCY.
Katowice. (PAT.) Dzisiejsze niemieckie ga

zety poranne przynoszą za „Journal des Debats’’ 
wiadomość, iż na posiedzeniu piątków cm Rady 
ambasadorów nu stąpiło ostateczne ustalenie o- 
góinyeh kosztów zarządu i okupacji koalicyjnej 
na G. Śląsku za lata ubiegłe. Na tem samem po
siedzę nk. oznaczono sumę, jaka z tej kwoty przy
pada na Polskę i Niemcy, PosłanSwiono również, 
iż oba te państwa mają pokryć koszta odszkodo
wań dla ludności górnośląskiej. ZawiadmtHenae
0 tej uchwale przysłane będzie równocześnie obu 
rządom, połskieami i niemieckiemu.

WRÓG POLSKI WYSIEDLONY Z GRANIC 
l o t w y .

Ryga. (AW.) Dziennikarz tutejszy- Ponow, 
współpracownik „Rigasch. Rundschau’’, uczestnik 
wycieczki dziennikarzy bałtyckich do Polski, zo
stał wysiedlony przez rząd łotewski z granic Ło
twy. Popow znany jest z artykułów antypolskich
1 napaści prasowych na urzędników polskiego mi
nisterstwa spraw zagr., uchodzi za męża zaufania 
sfer bolszewickich.

DEBATA BUDŻETOWA W  PARLAMENCIE 
RZESZY.

Berlin. (AW). W  parlamencie Rzeszy odbyło 
się 30. bm. 1-sze czytanie budżetu na r. 1922. 
Minister finansów Hermes wygłosił mowę, z któ* 
rej wynika, że dochody Rzeszy z podatków wy
nosić będą około 100 miliardów mk. Usiłował 
on stwierdzić, że podatki dochodowe i majątkowe 
w  Rzeszy wyższe są od francuskich i angiel
skich. Zapowiedział dalszą zwyżkę taryfy kolejo
wej i pocztowej. Zakomunikował, że dla wypeł
nienia zobowiązań, nałożonych przez traktat 
wersalski, nieuniknione są wydatki zwyczajne w 
sumie 148 miliardów mk. i nadzwyczajne w su
mie 40 miliardów mk.

MIĘD7YNAROD. KONGRES ROBOTT^KÓW 
NIE DOPUŚCI DO ŻADNEJ NOWEJ WOJNY.

Wiedeń. (AW-) Obradujący tu komitet mie
dzy .tarodc vego Związku metalurgicznego uchwa
lił przedłożyć międzynarodowemu kongresowi ro
botniczemu, który zwołany zostanie 22. kwietnia 
1922 do Rzymu, rezolucję, by na wypadek wy
buchu nowej wojny proklamowano natychmiast 
strajk generalny wszystkich robotników świata.

Wiadomości felecraficzne.• UJ1
Uczczenie Przybyszewskiego w Gdańsku. 

16. lutego br. odbędzie się w Gdańsku obchód 30- 
letniej pracy literackiej Stanisława Przybyszew
skiego. W dniu tym urządzoną będizie uroczysta 
akademja na cześć jubilata. Dochód z obchodu 
przeznaczona jest na fundusz im. Stanisława 
Przybyszewskiego, na cele gimnazjum polskiego 
w Gdańsku. (PAT.)

Polska weźmie udzła! na międzynarod. wy
stawie księgarskiej we Florencji. (G.) Warszawa. 
Na posiedzeniu w min. spraw zagr., które się od
było przy udziale/ przedstawicieli ministerstwa 
kultury 1 sztuki oraiz przedstawicieli sfer wydaw
ców biblio ek i polskiej sztuk, graficznej, zdecy
dowano się wziąć udział w międzynarodowej wy
stawie księgarskiej, która odbędzie się we Flo
rencji w  maju br.

Organizacją działu polskiego na tej wysta
wie zajmie się specjalnie wybrany komitet, do 
którego powołano dr. Bernackiego ze Lwowa, 
p. Kłyszewskiego, artystę małaTza Frycza, wy
dawcę Worfkowlcza i innych. (Tel. wł.)

Jugosłowiańscy i bułgarscy studencS na 
wszechnicy Jagiellońskiej. „Czas” donosi, że z 
inicjatywy posła Piltza zgłosiło się okoio 100 
studentów jugosłowiańskich i bułgarskich, studiu
jących w Pradze do rektora uniwersytetu Ja
giellońskiego z prośbą o przyjęcie ich na uniwer
sytet krakowski. Rektor zadał stanowisko przy
chylne. Czyni się starania o znalezienie dla nich 
pomieszczenia. (AW).

Projekt olbrzymiego handlowego kanału. 
Naueu. Hamburg i Brema zaws./y ugodę co do

zbudowania t. zw. Kanału Hanzy, który połączyć 
ma okręgi przemysłowe Renu i Westfalii z mo
rzem Północnem. Kanał zaczynać się będzie w 
Gelsenkirchen i będzie miał 297 kim., zbudowa
nych przez Bremę i 387 kim. zbudowanych przez 
JlambuTg. (PAT.)

Generalissimus japoński z r. 1903. umierają
cy. Waszyngton. Marszałek Yamagata jest um.e- 
rający. Liczy on obecnie lat 85. (PAT.)

„Po-iew“
ZWIĄZEK POLSKIEJ AKAD. MŁODZIEŻY 

LUDO vVEJ.
Pierwsze walne zgromadzenie.

Doniosłe i przełomowe zebranie odbyło się 
w poniedziałek. Oto zgromadziła się setka blkso 
.słuchaczy wszystkich szkól wyższych we Lv, u- 
wie na konstytuującem wal nem zgromadzeń-u 
.„Posiewu” , Zwiąizku polskiej akademickiej mlo- 
dzieży lwowskiej.

Zaiste, ważny to moment w odbudowie i bu
dowie naszego powojennego zbiorowego życ a. 
V/ obliczu dewastacji moralnej i materjadnej, któ
rej dokonała woiina, zubożenia ł zbrutalizowania 
życia, wzmożonych antagonizmów i walk na 
wszystkich polach, w których nie zawsze to, co 
szlachetne odnosi zwycięsko, spory 'zastęp riV'>- 
dzieży, przeważnie ze wsi pochodzącej, z wła
snej inicjatywy, za podszeptem wewnętrznego 
instynktu i potrzeby, skupia się i organizuje, by 
stworzyć wspólny warsztat ideologicznej pracy 
ludowej i demokratycznej, laboratorium charak
terów i umysłów, które mają przejąć- państwo
wy i społeczny dorobek —t i pomnożyć go.

Patszyli ci młodzi ludzie, sami w przeważne] 
części w ciężkich warankach żyjący, jaik wielkie 
pole otwiera się w  państwowej i ludowej pracy, 
ile tam miejsca dla młodego, Bezinteresownego 
zapału i twórczej idei. Cierpieli głęboko z po
wodu owego bezsensów ego, zbrodniczego, dła 
marnych celów wzbudzonego antagonizmu mie
dzy wsią a miastem, między chłopem a inteligen
tem, którzy wszakże żyć bez siebie, a tem mniej 
wbrew sobie, nie mogą. Zdawali sobie swa \yę. 
z zacofania wsi na niejednem polu. I pouaoowili 
rozpocząć pracę nad tem, by stać się krzewicie
lami państwowej i ludowej pracy, ipomosiam 
między miastem i wsią, chłopem a inteligentem, 
pionierami kultury i oświaty.

I widać w czasie parogodzinnych obrad nad 
statutem, ohrad zwięzłych, twardych, zazwyczaj 
nteozdobnych — bo z wojska powróciła ta mło
dzież do studjów — głęboką powagę i szczerość 
z którą odnoszą się do podjętej pracy i wiarę, że 
wytrwałością dojdzie się do celu.

Znów Lwów dał syjpmt. Stworzył nowe. 
niesłychanie ważne środowisko ludowej pracy.

*

Zebranie, to  które przybyło około 100 ucze
stników z wszystkich wyższych zakładów, za
gaił p. Przepiorą, przewodniczył p. Ignacy Brach, 
referował statut, jednomyślnie po dłuższej, szcze
gółowej dyskusji przyjęty, p. Bednarczyk.

Do poszczególnych organów nowego towa
rzystwa weszli:

Prezydium zarządu: przewodu. Bednarczyk 
Józef, zastępca przewodu. Przepiorą Stanisław 
sekretarz Lechowicz Tadeusz, skarbnik Szczepi, 
trik Wokiech.

Członkowie zarządu: Banaś J.. Bstszczak A., 
Trojan K.. Ryba M., Janik Fr„ Sfadhyrak J., Pa- 
siud1 Fr., Pawłowski J. Zastępcy członków za 
rządu: Bruckner E4 Uohman, Majkur J., Szta
mą Wł.

Komisja rewizyjna: Brach I., inź. 3bcŁ*rski 
M., Nowacki J., Rygiel St., Nowak L.*

Sąd polubowny: Kociuba J., Hajost J., Ozi
mek M., Pohl K„ Bfeloński E.

Walne zebranie uchwaliło następujące wnio
ski przez aklamację:

Walne zebranie Związku DOffsk. ak*d. ludo 
wej młodzieży „Posiew”  dpekne do orółu mło
dzieży akademickiej, a szczególnie do kolegów, 
]X>chodzących z ludu, aby solidarnie stanęła pod 
znakiem naszego Związku dla wspólnej i wy
datnej mrący kuHurabw)-oświatowej wśród ludu.

Walne zebranie Związku P. A. L. M. „Po
siew” składa hołd Neazełnitewa Pańsżwa Józe-



KURIER LWOWSKI z dnia 2. tartego 1922. ffr. 2o. 5

łowi Piłsudskiemu za ty. ćrczy czyn we wskrze-i 
6zeniu życia Niepodległej Ojczyźnie.

Do „Posiewu’’ zapisało się dotąd 115 człon
ków.

*
Młodemu Związkowi u zarania jego cbdalai- 

iiośd składamy najserdeczmśejsze życzenia jak 
najowocniejszej pracy.

P om ó żm y r e p a f r j ^ l c m !
(SP.) We wtorek d. 31. stycznia odbyła się 

konferencja prasowa przedstawicieli sejmowego 
ko mitem pomocy dla jeńców (pozostającego pod 
przew. marsz. Trąmpczyńskiego) pp. Romana 
i Sicińskiego.

Komitet, istniejącj. od lat 2 przy Sejmie ma 
za zadanie meśl pomoc matcrjalną i moralną po>- 
wracającym do Ojczyzny jeńcom, uchodźcom, 
repatriantom, optantom, jak również śpieszyć 
z ulgą doli jeńców, jeszcze jęczących w  obozach 
sowjockich. Dla tych wysyła żywność — całymi 
wagonami, dalej odzienie i nawet gotówkę.

W  pracy krajowej objął rzeczony komitet 
Pieczę nad organizacjami pomocy społecznej, jak 
Cztrwony, Biały Krzyż ftp. z jednej strony przy
sparzając im potrzebnych funduszów, z drugiej 
strony koordynując ich wysiłki, by akcja, jak to 
nlezawsze się dzieje u naszych związków filan
tropijnych, była planowa, celowa i otgarniajaica 
całokształt odnośnego pola działania. Praca ko
mitetu uzupełnia urzędowe funkcje „Jura’ ’. Orga
nizacje działające w porozumieniu z komitetem 
stv orzyły punkty k ul tura! no-ośv'iałowe, zwal
czające chwast posiewu bolszewickiego, stwo
rzyły biura informacyjne, w  których bezradny 
i niezorientowany imigrant znajdzie wszystkie 
Potrzebne wskazówki; stwonzono przytułki w sto
licy, dające schron powracającym, przed znale-' 
zieniem warsztatu pracy, powstają ochronki dla 
dzieci, tych najbiedniejszych ofiar klęski repa- 
trianckiej.

To, co p.p. przedstawiciele komitetu mówili 
o gehennie powracających, znane jest już Szan. 
Czytelnikom, te wszystkie szczegóły, na które 
złożyły się i warunki naturalne (zimą, zniszcze
nie okolic, w  których są punkty wymienne) i sza
tańska złośliwość bolszewików, którzy spychają 
masami owych imigrantów, by zohydzić im za
raz u wstępu Polskę — i niezależnie od bolszewi
ków, tylko przez nich rozwinięta barbaria mo
skiewska: wszy-, brud, głód, tyfus, a wreszcie — 
test not least — krajowy... bałagan.

Pp. wysłańcy z Warszawy zapewnili nas, że 
P. Wł. Grabski, obecny nadzw. komisarz Rzpltej 
dla spraw rmigranckich odnosi zwycięstwo w 
^ałce z tą okicpnością, że już nie powtórzą się 
te sceny, kiew w  żyła oh mrożące — wagony, na
bite 70 — trupami zmarłych z wycieńczenia, od
dawanie półnagich i cięźko-chorych ludzi na 25- 
stopniowym mrozie, porody na śniegu itp. Gorą- 

więc naszem życzeniem jest, by p. Grabski 
Pr?j jechał do Lwowa i tu też zrobił koniec z tom, 
co woła o pomstę dto nieba, co jest codzienną 
bodn ią na ludzkości. Prosimy — przyglądnąć 
się barakom na Janowskieml

Choćby stanowisko urzędów naszych i wa
runki życia w  punktach imigranckich uległy naj- 
radj-kałniejszej odnowte, pomoc rodaków dla nie
szczęśliwych powirotników konieczna jesi 

Takie dwa proste obrazki:
Puka do drzwi komitetu człek obrośnięty 

nfcchłujnie, na mrozie dygocący w arcybrudnej 
Mieliźnie i strzępku wstrętnych łachmanów, dre
wniane trepki pod odmrożonemi nogami. To wy- 

jurysta, który jiiż przeszedł desynfekcję, 
kwarantannę ftp. konieczności, które coraz sprę
żyściej i racjonalniej są załatwiane — a który 
dostał posadę wysoką w  naszej hierarchii sądo
w i  — 1 jak on ma udać się, by objąć stanowisko.

Albo tam człek pólobłąkany od życia wśród 
^teobiufcrwa, udręczeń i niedostatków — musi 
^ o n ą ć  przed powrotem do pracy — to profe- 
*br Lwowa.

Tę tylko cha przykłady z tysięcy, tysięcy 
>rzytoczyli wysłańcy z Warszawy.

Na to odpowiedź jest krótka. Słów tu nie 
Pomocy, wybitnej pomocy pieniężnej dla 

omłtetu pomocy jeńcom I uchodźcom I

Z SALI KONCERTOWEJ.
SEWERYN EJSENBEROER.

Trzeba przyznać, że program koncertu Se 
weryna Eisinbergera był korzystnie złożony: 
Llszt-Sohnbert-fkahms w pierwszej częśd, Fr. 
Chopin w drugiej. Przy wielkiej i pewnej ‘technice 
Eisenbergera, przy jego kulturze muzycznej i ru
tynie koncertowej jest naturalnem, że żaden 
utwór programu nie ucierpiał p,zy wykonaniu; 
można być mniej lub więcej innego zdania, co do 
ujęcia, temp, frazowań poszczególnych utworów, 
lecz całość pozostawiła bardzo dobre wrażenie. 
Liszta fantazja grama była z brawurą, we fudze 
wystąpiły 'ornaty plastycznie i z pełnią życia. 
Dużo barwy i subtelności było w  ujęciu Imprc rniptu 
Schuberta G-dur, którego wykonanie przemawia- 
fo więcej nhż wykonanie Impromtu F-mołl. Trzy 
Tapsodje Brahmsa (H-moll, G-mołl, Es-diur) w y
kona I S. Kisembergcr z ogmern, pikdnterją ryt
miczną i dynamiczna, -która zdawała się chwila
mi przekraczać intencje autora. Z ut\coróvł cho
pinowskich najlepiej wypadły Mazurek A-moll 
i Scherzo cis-mol., jakkolwiek w  Inapiomtu Fis- 
ditr i w Nokturnie H-dur nie Lrak było także po
lotu i finezji. Publiczność zmusiła koncertanta do 
licznych naddatków. Dr, Adam Sołtys.

K R O N IK A .
K a le n d a r z j fc ,

Dziś iz. kat. Igracego; gr. kat. Aiakurja. Jutro rr. ka1
NPM. Gromruczn.> ; ?r. kat. Ewfymiju w. — Wncl.AJ słoń- 
c i 6 5 J, zachód 4 16.
I f t e i t H n a r  T e a t r u  W te lk ie fio , •

ta czątclt przeosbiwieił o g. 7'3d wiees.
W środę »Truba--lur«.
W cżwariek o 33 - pop. sK/ęę interesów* — wieczór 

-Carewicz*, Situka  U. Zapolskiej jwznowTen ej. 
R ep e r tu a r , T e a t r u  N o n jś c I ,

W środę „Dookoła m łości*.
W czwartek pop. »'l aniec szczęścia* — wieczór »Do- 

kota m łoś.i*.
toieły t e a t r  mSeji ;kT ful. Gródecka *ł »

W środę , Kłopoty Pana Z'o orohkiego*. farsa w S 
iktach 11. Zbierzcliowskie o (premiera).

v czrra tek p< p. >ż.akocbani< — wieczór »Kłopo y 
Pana Złjioj.0 si.i-po<.
k e p e r th a e  ' t r s l r s  l i U s r t ,  ,»UI*L ul. C SaolInsWic i  10.

Progi-am od 27. »fvcznta 1M». 1> ’Częś5 • koucełfown. 
 ̂ P ro f  Baleński. S) „W imię przyjaźni", si etch. 4J „Sten 

obielenia", operetka.
K c p e r tu u p  E a g a t e l l  Iw o w s k le l ,

1) Dziat koncertowy. 2) 2-(-l=a3 — pp. Krasow
ska, Struwe. b) Cymes i Cures, sketch 'w 1 akcie 
i) C arowne chwile, sl etctt w 1 akc e. &) W herba 
CiauJ „Sada Jacco“, wietai bale. ze śpiewami.

Wa Lw ow ie.
— Z uniwersytetu Jana Kazimierza. Na po

moc młodzieży uniwersyteckiej nadesłano na rę
ce rektora: Czytelnia koltjowa w Stryju 20.000
mk. Seminarium ks. dra Żyły -ł.OuO mk.

— Kolendy. Orkiestra mandolinistów, w y
chowanków bursy Grunwaldzkiej, grać będzie 
kalendy pol-skie w czasie mszy św. w  kościele 
OO. Bernardynów, d. 2. bm. o g. 10 rano.

— Kojendy układu W. Adamczaka odśpiewa 
chór żeński czterogłosowy dnia 2. bm. w kościele 
Archikatedralnym o godz. 12.

— N. O. K. zawiadamia, że zbiórka złota i 
srebra na skarb narodowy po dom?ch rozpo
cznie się we Lwowie po ukończeniu zbiórki na 
rzecz repatriantów, tj. po dniu 5. lutego br.

— Sprawa jprzedat) losów loterii górno
śląskiej. Wczoraj wieczorem w  ratuszu pod 
przewodu, wicepr. dr. Stahla odbyło się oosle- 
dzenie, na którem postanowiono u jąć się ener
gicznie rozsprzedażą losów loterii górnośląskiej. 
Dochód z tej loterii przeznaczony dla wdów i 
sierót po powstańcach górnośląskich i wogóle dla 
ofiar tego bohaterskiego powstania. Bratnia Po
moc Politechniki otrzymam 20.000 losów, a zdo
łała sprzedać dotąd tylko 2.800 sztuk, a ciągnie
nie odbędzie się w dniach 2, 3 i 4 marca b i, z 
główną wygraną 50.000 marek niemieckich. Po 
przeprowadzeniu dyskusji, w  której wzięli udział 
reprezentanci instytucji społecznych, banków, 
związków zawodowych itp., postanowiono, aby 
młodzież udała się do wszystkich banków i roz
dała losy w zeszytach po 50 sztuk dc sprzedaży, 
radny Chajes zobowiązał się zaopatrzyć w  losy 
wszystkie kantory wymiany, pna Demelówna, 
zajmująca się agitacją za zbiórką złota na pro

wincji, zabiera tam łosy, komendant policji: 
państw, p. Wieczyński zajmie się agitacją i sprze-i 
dążą losów wśród pracc-wników policji pań-' 
stu, owej, dyr. dr. Zagajewski zaś w szkołach! 
średnica, w eszd e  zwróci się miocizjeż do komi
tetów balowych z propozycją, aby na balach u- 
stawiono stoliki do sprzedaży losów. Niska cena 
losu 150 mkp. i szlachetny cel znajdą -niezawod
nie licznych nabywców wśród ofiarnego obywa-; 
listwa Lwowa.

— Polowania na zające zakończyły się wczo
raj. Podług ustawy łowieckiej od 1. lutego nie 
woino strzelać zajęcy i t. p. Z powodu sH-! 
nych mrozów w  ostatnich dniach polowania 
były utrudnione. W  r. b. było dość zwierzyny u 
nas i stosunkowo padło na polowaniach wiele 
zajęcy. Wychodziły -na tern najlepiej kucharki. Aa 
skórki zajęcze płacono w ostatnich czasach po 
700 rnp., podczas gdy przed wojną zaledwie po 
20 hal. Ostatniemu polowaniu wczorajszemu w 
Holosku pod Lwowem sprzyjał? pogoda. Mróz 
dochodził do 8 st. C.

— Wymiana banknotów białych, wycofanych 
z obiegu, nastąpić jeszcze może w wypadkach 
wyjątkowych. Podania wnosić należy de Polskiej 
Kraj Kasy Pożyczkowej w Warszawie wraz 
z umotywowaniem.

— Zaopatrzenie dla inwralidów. Pragnący ko-' 
rzystać z zaopatrzenia inwalidzkiego byli .woj
skowi armji polskiej zwolnieni bez przeglądu le
karskiego, jak również byli wojskwoi anrnjj za
borczych powinni się zgłaszać celem zarejestro
wania ao tej komendy okręgu poborowego, i»a 
terenie, której stale zamfeszaaują.

— Z Izby sądowej. Wczoraj zakończyła się 
dwudniowa rozprawa przeciw żandarmowi ukr. 
Andrzejowi Kozaiowi, oskarżonemu o  zbrodnię 
rabunku z bronią w  ręku u leśniczego Ludwika 
Dudzińskiego koło Uh nowa w  grudniu 1918 r. 
i przeciw Michałowi Czajce, który wspólnie 
z Kozarem i innymi dopuścił się tz bronią w  ręku 
szeregiu leradzieży u Polaków w okolicach 
Uhnowa. Po przemówieniach podyidk. Landaua, 
obrońców Kozara dra Lwa Łozińskiego i dr. Da- 
wydiaka i obrońcy Czajki dr. Lro.nberga, sę
dziowie przysięgli naradzali się przeszło godzinę 
nad werdyktem. Pytanie do do Kozara w .kierun
ku rabiunku zatwierdzili siedmiu głosami; wobec 
czejo od tej zbrodni został Kozai uwolniony, na
tomiast fakta zarzucone mu jako rabunek skwa- 
1 inikowa!i w pytaniu tłodailKOwam jako zbrodnie 
kradzieży z bronią w  ręku. Pytania w  kierunku 
szeregu kradziety przeważnie potwierdza, jako 
kradzież z bronią w  ręku, z tem, że skradzione 
przez Kozara rzeczy nie przedstawiają powyżej 
50.000 mK. wartości, a skradzione przez Czajkę 
nie przekraczają 5.000 mk. wartości. Na pc dstawie1 
ie®o werdyktu o©loJł przewodniczący r. Dwo- 
rzak wyrok skazujący Kozara na dwa lata cięź- 
k!ero więzienia, Czajkę na 10 miesięcy wię
zienia,

— - (y.) Aresztowanie oszustów brylantowych.
Rozsławioną od dłuższego czasu spółkę oszu
stów, sprzedającą fałszywe brylanty, aresztowa
no onegdaj. Aresztowani zostali więc: Benzłon 
Petruchow, pół Rumun,na poły Rosjanin, główny 
„dyraktor” tej spółki, Kutie Goldstein, podobny 
metys, aresztowany w  chwili, gdy przyniósł po
żywienie dła swego kolegi do więzienia, żonc 
Petruchowa, Tauba 1 druga żona, trochę niele
galna Reizla Wechselman.

„(Doroty handlowe”  przeprowadzali przy po
mocy złotej monety 5 rubiowoj, nigdy ofosprze- 
dajnej, jednego prawdziwego brytantu, podsuwa
nego zręcznie oo badania twardości, i masy szkie- 
lek imitujących brylanty, nabywane .po 100 mk. 
za sztukę. Wszyscy poszkodowani agnaskują Pe- 
truchowa jako tego, który ich oszincał.

Zeznania aresztowanych nie y-zybrały jeszr 
cze konkretnego kształtu z powodu sprzecznych 
odpowiedzi, a nawet zupełnego milczenia, jak te 
robi < lotastein. Za pieniądze uzyskane ze sprzeda
ży brylantów, nakupffl oszuści wii&le garderoby 
i bielizny, śledztwo prowadzone przez kbtm. Ba
torskiego, nie dobiegło jeszczt końca.

— (y). Ucieczka z domu. Synek Fedaka Stef., 
zam. przy ui. Łyczakowskiej 1. 16, Mieczysław, 
lat 7, wydalił się z domu dnia 28. I. I dotychczas 
nic powrócił. Ubrany w granatowe futerko 
czapkę. Rodzice proszą o odstawianie Mięcia ć 
domu na swój koszt, w  wypadku, gdy do kog 
się przybłąka.
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— (y.) Zlodzieji Ue dzieje. Aresztowany ono- 
Cdaj w mieszkaniu Ant. Izakaewicza, przy drodze 
Sichowskiej, Jan Schmaltęniberg, przyznaje się już 
'do całego szeregu kradzieży, popełń iorych od 
prześnią uh. r., gdy pracował jeszcze przy b«- 
dowie „Targów Wschodnich’'. Pierwszej kradzie
ży dokonał w  towarzystwie Karola Betóefa, w 
tartaku na Perscnkówce. Kradli wówczas pasy 
transmisyjne. Okradł następnie Izakiewicza, któ
ry to samo później względem niego uczmih. Pó
źniej pLnęLy kradzcże i włamania wartkim tem
pem, okradanie pasażerów w pociągach z futer 
f kosztowności najczęściej było stosowane. Rze
czy skradzione sprzedawał po śmiesznie niskich 
cenach. Siedząc teraz w areszcie ma czas do 
wywołania z pamięci także irmych kradzieży, do 
których się teraz nie przyznaje.

— (y.) Sokcłarność złodziejska. Na pL Kra
kowskim skradziono wieśniakowi z Malechowa, 
Trzepli Mieli, klucz francuski, wart. 10.000 mk., 
podczas gdy ten manipulował koło osi wozu 
«wego. Trzepią schwytał chłopaka, laaz bez klu
cza, zdołał już podać go innemu złodziejowi. Zu
pełnie nieoczekiwani przystąpili do Trzepli Adam 
Dobrzyński i Julja NiezaLwowska, zadając uwol
nienia złodzieja. Po kiótkim targu i kilku ruchach 
umożliwili przytrzymanemu złodziejowi ucie- 
lczkę. Sprowadzeni na policje, zostali aresztowani.

— (y). Kradzież kakao. Z wozu firmy spedy
cyjnej Tuszyńska skradziono w przeieździe uli
cami miasta worek kakao, wartości 200.000 mk.

— (y). Kradzież koni. W  Mikołajowie nad 
Dniestrem skradziono Leibie Schechterowi parę 
koni z saniami, wartości 330.000 mk.

— Obrabowanie lekarza. W  „wiązku z u- 
mieszczoną pod tym tytułem 27. zm. notatką, in
formuje nas zamieszkała we Lwowie rodzina dr. 
FranUa, że notatka ta opiera się na fałszywych 
informacjach, gdyż dr. FrSnkel nic padł ofiarą 
żadnego napadu.

— (y). Aresztowany został wczoraj Ignacy 
Giinsberg. ekspedient w firmie Septimusa przy 
■ul Kołłątaja 1. 3. za nieprawne pobranie kwoty 
15.379 mk. na szkodę firmy.

— (y). W  tramwaju K. O. skradziono Plnka- 
sowi Hirschhornowi 12.000 mk.

Z e b r a n ia ,  e d e zy ty
i  w i e l e  w i e k a *

— Staraniem Uniwersytetu ludowego im. A.
Mickiewicza i instytutu technologicznego odbę
dzie się we czwartek 2. bm. o g. 6 wieez przy 
•ul. Bourlarda I. 5. (boczna lit  tur ago) wykład prof. 
dra ks. Żyły pt.: „Rzeźba hiszpańska" ilustrowa
ny obrazami świetlnymi. Bilety po 100 mp. Dla 
członków Uniw. lud., akademików i młodzieży 
szkolnej 30 mp.

— Odczyt p. Bronisława Barylskiego pt.: 
„Krwawym szlakiem niewoli bolszewickiej" od
będzie się dziś we środę o godz. 7 w instytucie 
technologicznym, a nie w towarzystwie politechn. 
7 — Doroczne walne zgromadzenie L. K. S. 
„Pogoni" odbędzie się dnia 15. lutego br. Godzina 
i miejsce odbyć się mającego w. zgromadzenia 
podane zostaną w dniach najbliższych.

— Dia Inwalidów. 14 bm. odbędzie się stara- 
mein Komitetu opieki nad żołnierzom polskim 
bal, z którego dochód przeznaczony na pomoc dla 
inwalidów, zdemobilizowanej młodzieży, a także 
Jiia wdów i sierót po obrońcach Lwowa. Zabawa 
zapowiada się świetnie pod każdym względem.

— Przygotowania do tradycyjnego „Balu 
Prasy". Dziś wieczorem odbyło się posiedzenie 
komitetu gospodyń „Balu Prasy”, na którem o- 
mawiano szazegóły kwestji bufetu. Ze względu 
na spodziewana wielką ilość gości, postanowiono 
dla uczestników Balu urządzić dwa bufety. Panie 
zajęły się również sporządzeniem odznak dla ko
mitetowych, które w tym roku będą bardzo ko
sztowne. Zamiast tradycyjnego pióra, zdobić bę
dą odznaiki godła członków Tow. Dziennikarzy 
Polskich. Przygotowane są również efektowne 
tury dla kotyliona, który w  tym roku wypadnie 
wspaniale.

Bal Tcch ilików  urządzony staraniem Towatz' 
stwa Bratniej pomocy studentów polne,hti ki Iwo 
wsuiej odbędzie się 2. lutego b. r. w salach Kasyna 
i Koła lit.-art.

Rady miejskiej*.

Czas odnowić prenumeratę 
na luty 1922 r.

Reprezentacja miasta przyjęła na wczoraj-
szem posiedzeniu wnioski komisji matki, przed
łożone przez r. Boi. Lewickiego w sprawie nna • 
nowania 18 ‘Członków i tyktż zastępców komisji 
Uo współudziału przy sprawdzaniu listy lokato
rów i wymiarze daniny od nich. Komisja ta ce
dzić organem doradczym pod przewodnictwem 
delegata magistratu. Członkami komisji n udo w a- 
ni zostali pp.: Dcmcter, Sudhof, Maksymowicz,
Hingler, Hóflinger, Cirin, dr. Parnas, Lister, Rap- 
paport, dr. Aleks. Majerski, dr. Rucker, Soupper, 
Philipp, SaLmauider, Konarski, Tomaszek, dr 
buber, dr. Karkowski; zastępcami pp.: Bieniecki, 
Fioradi, Bendel Mar.j, Domiczek, Madura, Ka
puściński, Brodacki, Felsztyn, dr. Bofciewicz, Ja- 
kóbczyński, Kwiatkowski Rom., Bogdanowicz 
Kaz., Weich, Marecki, Cieśiewicz, Laing., inż. Ma
jewski, Daniel, Lityński. Mianowano ponadto 
członków' komisji dia daniny różuych kategorii.

Następnie r. Soupper interpelował prezydium 
w spr twie tuedomagań w  miejskim warsztacie 
napraw wodociągowych, domagając się, aby po
większyć personal i uskuteczniać wszelkie na
prawy, którym dotychczas w wielu wypadkach 
odmawiano.

R. dr. Herschths] przedstawiwszy obecny 
stan bezrobocia we Lwowie, przedłoży! następu
jący wniosek nagły: „Uznając konieczność jak 
najrychlejszego wszczęcia robót, przy którychby 
mogły znaleźć zajęcie tysiączne rzesze bezrobot
nych we Lwowie, Rada m. Lwowa poleca pre
zydium miasta zwrócić się bezzwłocznie do rzą
du o iumdusze, w  szczególności zażądać od rządu, 
by z 40-miljardowego kredytu w PKKP., prze
znaczonego na uruchomienie przemysłu, korzy
stać mogła w celu wykonania projektowanych 
robót we Lwowie w wydatnej mierze także gmi
na in. Lwowa *. Nagłość wniosku i wniosek jed
nomyślnie przyjęto.

Wioepr. dr. Schleicher w obszernym refera
cie, ilustrowanymi cyframi miljonowemi, przed
stawił sprawę w-prowadzenia optat miejskich, 
przewidzianych ustawą z 17. grudnia 1931 o zasi
leniu tinansów miejskich, o czem już przed kiiku

H u ip  ekonomiczny.
Lwów, 31. stycznia.

+ ’ Kurs marki polskiej na Węgrzech. W  ofi
cjalnym handhi walutami notowano dziś markę 
potską 20—21. (PAT.)

4- Z giełdy warszawskiej. (G.) Na dlzisiejszeni 
zebraniu piełdowem kursy dewiz ponownie 
kształtowały się zmżkowo. Usposobienie spokoj
ne. W  dziedzinie papierów dewidendowyoh kursa 
zmianom nie uległy. Wogóle usposobienie wy
czekujące. Papiery procentowe słabiej i w  ruchu 
ograniczonym. (Teł. wł.)

+  Kurs rosyjskiego bubla przedwojennego. 
Moskwa. Cyrkularz do wszystkich kas państwo
wych ogłasza, że od dnia 1. lutego br. kurs ru
bla przedwojennego ustala się na sume 150.900 
„ b. sowieckich. (PAT.)

+  Akcje przemysłowe górnośląskie będą ud 
J5. lutego br. notowane na giełdzie paryskiej.

(PAT.)

+  Ceny płodów 1 produktów rolniczych ko
misji cennikowej. Lwów, dnia 28. stycznia 1922. 
Ceny przeciętne handlq burtownego (paritas dwo- 
rzec Lwów lub stacja załadowcza) ustalone za 
czas od 21. I. do 28. I. 1922 za 100 kg.: pszenica: 
Lwów, 11.200-11.500; żyto: Lwów, 7.500 7.600; 
jęczmień brow.: Lwów, 7.000—7.300; jęczmneń 
past.: lw ów , 6.600—6.900; owies; Lwów, 7.300— 
7.500; hreczka: zafadow., 7.200—7.500; groch ja
dalny: Zbaraż, 8.000—8.100; groch „Wiktbrja“ ,
14.800 -15.000; fasola Lała: Śniatyn, 10.500—
10.900; fasols: krasa: Skała, 8.400—8.y00; kukuru- 
dza krajowa: Lwów, 9.200—9.300; kukunidza ru
muńska: Śniatyn, 9.200—9.400: koniczyna nasien 
czerw, podolska, tegorocznatloco stacja: 60.000— 
70.000; siano małopolskie I kl.: loco stacja, 3.800— 
4.200; siano pińskie: loco stacja kresowa, 2.800— 
3.000; słoma małopolska; załadow., 2.4U0; ziem
niaki gorzelniane: załadow., 2.500—2.600; mąka 
pszenna 50-procentowa: loco młyn, lo.OOu; mąka 
żytnia: a) 60-pioc.: młyn, 12.500—12.800, b) 70- 
proc.: młyn, 10.800 -11.600; otręby: a) pszenne: 
młyn, 4.500- 4.800, B) żytnie: młyn, 4.000—4.400;

wyka: 6.200—6.500; mieszanka: b.20u—5.500;
łubin; 4.000—4.200; makuchy lniane i konopne: 
8.000—8.20u; 100 1. spirytusu rolni cz.. sur.: go
rzelnia, 62.500; spinti.su przemysł.: 52.500; sp'- 
spirytusu iektyfik. rafin.: 85.000: spirytusu octo
wego rafin.: 50.000; spirytusu octowego surow. 
rafin.; 62.500; spirytusu denatur; loco zakład 
denatur, 45.000.

4- Produkcja węgla górnośląskiego w  ostat
nim tygodniu, tj. od 16. do 22. stycznia, wynosiła 
711.675 tonn. Z tego kupalnie na swoje potnzeby 
przemysłowe zużyły 72.670 tonn, na deputaty dia 
pracowników 24,415 tonn. Kolejami wysłano ogó
łem 460.812 tonn, a mianowicie na teren ptebiscy r 
łowy 57.087, do Niemiec 243.863, do Polski 77.739, 
d,o Austrii 35.850, do Czechosłowacji 13.843, do 
Włoch 23.797, do Gdańska 5.237, do Kłajpedy 747, 
do Węgier 6.827 tonn. Dragą wodną w yw iezioo  
1.882 tonny. Zap^jrzebow anie oTrooeiło 54.186 wa
gonów, dostarczono zaś 51.558, czyli brakło 2-610 
wagonów, tj. 4.8 proc. (PAT.)

Kursa giełdy lwowskiej.
Z =  żądają, T  =  transakcje. Zresztą: i łacą.

A) Akc. bank. 31
sty.znia B) Akc. przem. 31

stycznia

Akc. Zwlązk. . 700 Gal:cja . . . 10000
Dyskont Lw. 700 Oafota . . . 1875
Handl Pozn. . 3600 (jorka . . . 1000
HI pot. alce. 875 Oi kos . . . . T4900
Hip"t. zemel. i 1 0 Parowozy . . 1375
Małopolski 750 Patia . . . 4-700
Powszechny . 350 ■ Pezct . . . T  1000
Przemysłów1. at o Pocisk . . . 900
Ziemsk. kred. T  600 Pol Glob . . 800

Pol. Nafta T  17 75
B) Akc. przem 1 ol. Tow. H. 67ó

Rakszawa . . 3500
Brow. Lwow. 17000 Siersza eL . . 1300
Chodorów . . T  317) Gor. Siersza . 7600
Karpalit . 1500 Tepege . . . j  00
Ćmielów . . T 3750 Zit eulewiki . *400
PoclUod a-S. — 2egiug» p ek . i . w

Kursa walut 
Knrjer Lwo
wski Nr. tft.

Lwów — dnia 31 stycznia 1922 Wrrsz wa dnia 
81. stycznia

l Zurvc'i 
dnia 311.

i er’ n 
dnia 311.

W ledcri 
dnia 78 !

Gotówka Dewizy P  e w i z y

170 Mk. pot. -1 0 0 - -100— —100— 0.18- -0.18 6.02 29 150
1 fant an-j. 1-8 X>—140 ,o 13809-14800 14725-11725 21.92 859 OC 10.990
100 frs fraac. 270 >0—2 1500 3(8)0—788)0 28500-28600 42.55 1(7 ) 5 TJ. ( o
100 fr szwaj. 60 U0-65000 62500—67500 67250 100-- 2928.00 108.975
100 fre bel • 26500— •759) 266 X)—276 0 27350— 7575 40 40 159 .40 V5.SC 0
100 K czesk. 5600 -  66)0 ł.60— 6600 6100—6700 9.90 355.50 18.697
100 K węg. 450- j5) 450-550 P ----- -.77 i 9.72 137.100
100 K austr. 38 -45 43-50 45-46 -.08 3.25 100.—
100 M iera. 1650 - 17 >0 1650— 1750 16S0—1710 2.55 100- 4. :'47
1 Doi t  am. 33 >0-- 450 3300— 400 3* 5 —3i60 5.13 199 4" 10 198
100 Lir wl. 14500-155)0 15 00—if 0 H) 16600—15700 28.4 i 914.C0 »2.!60
10  Lei rum. 2200 -  240J 2200 — 2100 — - — .— 150.15 7.570
'.OOguld.hol. 110000-129000 1100Ó0—120090 —•— 188.50 74i 2,75 354.9ju

100 K. nerw. 40 00—45000 P 4C009-45000 P —■— 80. 5 3186.80 147.975
100 K. du s. 61000-6601)0 t 3000—C oOoO —•— 103.25 40(8.10 188.475
100 K. szw. 07500—7IO0J P 67500-7,000 P IŹD.J) 5119.75 238.910

UtoAOA; M lutrta po^raeduie, osumiIu notowane.
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„ J i P O L IA p 44 Od środy I, ut&go 1922. S e n s a c y jn e  a r c y d z ie ła
l f  H i A d  m m m m  m m m m  ^ “ P rn eo d y  fc ig tó ego  w e » I e jo  ^o lz iis ja
m m  & L r c g §  ■ f g  m m  IL t i f i  M a  B O S  m w  Piotra Yo^sa, występującego pod imieniem w.-n cji.

I m a t U l o a  W Człowieka ł e z  nazwiska wSą!^ S e<3-e[
dniami donosiliśmy w naszem piśmie. Referent 
przedłożył obszerne wnioski, dotyczące poboru 

■ oauośnycb podatków i polecające magistratowi 
ogłoszenie u. łi-wały o poborze i wygotowanie 
wniosków, dotyczących wymierzania i ściągania 
podatków, oraz szczegółowe zestawienie długów, 
zaciągniętych przez gminę m. Lwowa w okresie 
od i. sierpnia 1914 do 14. stycznia 1922.

vV dyskusji zabierali głos r. dyr. Miinz, Fel- 
•sztyn, Thuiie, Sudhof, dr. Rucker, Szczyrek, Mak
symowicz, Chajes, Sz-pondrowski i dr. Prószyń
ski. Mówcy zasadniczo nie sprzeciwiali sic wnio
skom referenta, lecz podnosili niektóre wątpliwo
ści i stawiali poprawki w formie wniosków.

Red. Szczyrek przedłożył wniosek, aby oc 
czynszu zasadniczego pobierać podatek progre
sywny, mianowicie od pokoju i kuchni 25 proc., 
ód 2—4 pokoi 50 proc., ponad 4 pokoi 100 proc., 
ud lękali przemysłowych i handlowych 100 proc., 
podczas gdy referent proponuje jeden podatek oc 
czynszu, mianowicie 25 pioc. podatek od czyn- 

,szu zasadniczego na rzecz gminy m. Lwowa. — 
Red. Szczyrek proponuje, aby połowa z podat
ków przez niego proponowanych stworzyła fun
dusz na budowę domów mieszkalnych, przez co 
zapobiegłoby się brakowi mieszkań. Również 

(Proponuje, aby funduszem mieszkaniowym zarzą
dzała wyłącznie komisja mieszkaniowa, wybrana 
z iona Rady miejskiej. Propozycja red. Szczyrka 
spotkała się z krytyką, zauważono, że proponowa
ny podiftek progresywny ojjciążałby bardzo li- 
cine rzesze urzędnicze, które są dziś stosunkowo 
najgorzej sytuowane.

Referent dr. Sdileicher polemizował z uwa
gami, podniesionętni w dyskusji, zwalczając nie
które poglądy ogólnej natury, zasadniczo bowiem 
nikt nie przemawiał przeciw poborowi nowego 
Podatku. Sprzeciwił się też wnioskom redaktora 
Szczyrka.
-tottys gloSówńtótt znaczną większością -głosów 
wnioski retorenta przyjęto, za wnioskiem red. 
Szczyrka głosowali tylko socjaliści. Uchwalono 
też kilka wniosków, zgłoszonych w dyskusji, 
Puczem o godz. 10 odroczy? prezydent posiedze
nie do przyszłego -tygodnia.

N a< esłane. -

N. U. Z . A .
zawiadam ia na podstaw ie porozumienia 

z D/rekcją Teatrów Miejskich 
ie  przedstawienia dla pracowników pań* 
stwowych i członków Spółdzieln i odbywać 
jSit* będą nada! zawsze w P IĄ FK l każdego 
i tygodn ia w Teatrze w ielkim  lub Tesyrze 
Nowości.

Repertuar na najbliższe w ieczory jest 
następujący:

P lą t a l i  3. lu t e g o  „Eugeniusz Onegln", 
opera Czajkowskiego, w ys ęp Popowa.

P ią t e k  U. l U t e r i  „ i ajace", opera Le- 
oncavalla, występ ' p. St. Korw in- zymanow- 
skiei i balet ,N a ira. . ^   ̂ ,

P ią t e k  17. lu t e g o  W ieczór M ollerow- 
3ki ■—  -^Szkoła in n ',  komedia Moliera,

P i ą t e k  2 4 .  l u t e g o  Operetka w  „N o
wościach". ■

Bilety po cenąch ZNIŻONYCH sprzedaje 
biuro N. U. Z. A., ul. <1 ig ie lloń  ka 7, od godz. 
:»-*3 , w św iętą od 10— 13

KRANIK , SPORTOWA.
f * W 0 D Y  NARCIARSKIE O MISTRZOSTWO 

LWOWA.
.. ;^ rwszc tegoroczne zawody narciarskie we 

urządzone staraniem S. N. Czarni skła- 
7 7  ^9 z dwóch części: biegu na ok. 11 km.
? <^rt«wsktej -skały do parku Kilińskiego i sko- 

n*  boczni na tzw. djlAfekipj górze. Gięść 
werwszą wyjuwUj zoakomKJę tak pod względem

organizacyjnym, jak i wyników osiągniętych 
przez współzawodników, przyczem szczególnie 
podkreślić naieży, że -p. Zenegg, awycóęzca w 
biegu, złamał nartę w odległości ok. 4. km. od 
mety, a mimo to zdołał jeszcze osiągnąć czas
0 1.15 m. lepszy od -znanego w sferach sporto
wych naTcćarza por. Pawłowskiego, Dziwić się 
jednak trzeba, że nie zgłosili się do za-woaów airi 
przedstawiciele S. N. Pogoń, and K. T. N. To 
o-statnie towarzystwo urządziło nawet w dzień 
zaiwodów o mistrzawistwo. I a dwie wycie
czki poza Lwowem, zamiast dać sposobność swo
im młodszym członkom przeglądnięcia się sko
kom narciarskim, których jeszcze nie widzieli. 
Komentarze dalsze zbyteczne.

Niestety z powodu ciągłych mrozów sifoczm 
nie można było wypróbować i dopiero na zawo
dach okazało się, że powinna była być przesu
niętą o blisko 10 m. w  dół. Wskutek tego skoki 
wszystkie nie były „stojące’’ i trzeba podnieść 
odwagę startujących, którzy bez względu na 
pewny upadek, starali się zadowolić licznie ze
braną publiczność i śmtaio skakali po parę razy. 
Możliwe również, źc świeżo opadły śnieg, przez 
co rozbieg do skoczni stał Się powolniejszy, byl 
także przeszkodą w  osiągnięciu wyników lep
szych.

Ze skaczących odznaczyli się szczególnie p. 
Pawłowski i p. Lirszczyński R., którzy po dwa 
razy skoczyli prawie bez upadku, dotykając tyl
ko śniegu rękami. Ogólnie podoba* się piękny 
styl w powietrzu p. Pawłowskiego

Publiczność mimo mrozu — 12 stop. stawiła 
się w ilości około 1600 osób i z Wielkiem zainte
resowaniem przyglądała się niewidzianym we 
Lwowiie popisom.

WARSZAWA. MISTRZÓW ST W  O POLSKI
W  JEZDZIE SZYBKIEJ NA LODZIE.

Bieg 5tJ0 im: ł),Kucnar (L,. T. L.) 56.9. 2)
J ucewica (A. 2. ,_S. Warszawa) 59.6. 3) Kamińs-ki 
(W. T. C.) 1.00, dalej Hąbloh, Kochanowski, Pap- 
pius.

Bieg 1500 m.: 1) Kuciiar 2.58.6. 2) hablch
3.09.2. 3) Jucewioz 3.11.1

Bieg 5000 nt.: 1) Kuchar 10.46.4. 2) Juoewicz
1 0.47.8. 3) Kamińsk: 11.15.6.

Mistrzowstwo zdobył p. Ruchar W., znany 
ogólnie spontsman lwowska, co słusznie mu się 
należy, gdyż we Wszystkich biegach zdobył miej
sce pierwsze. Oo jednak jest wprost zadziwiają
ce, to różnica w czasach od ostatniej nieórfełi. 
Wynika osią-gnię>łe przez p. Rucham zbliżają się 
do rekordów polskich z wyją-Mciem czasu tist 500 
m. Przypuszczać można, że przy daLszym pilnym 
treningu p. K. rekordy polskie na 1500 i '000 nt. 
w tym już .oku zostaną pobite. P. Jucewicz z A. 
Z. S. Warszawa, rokuje rówzrież piękne nadzieje 
na przyszłość, szczególnie w  biegach na dłuższe 
mety, gdyż czas -osiągnięty na 5000 m. jvst gor
szym tylko o 1.4 sek. od zwycięzcy, a o 11.4 sek. 
od rekordu polskiego.

N a d e s ła n e .

Ola niezamożnej i
zamożnej Intel genĉ

otw iera się w  dniu 2. b u . sympatyczna 
przyst: ń w  lokalu p rzy  uL Pańskiej (róg  
ui. P iekarsk iej) naprzeciw  Hote.u Krakow
skiego, gd zie  pod nazwą

„KRESY"
powstaje nowa, do zadań chw ili przysto
sowana R l i T A t T A U A  pod zarządem

kresowca p. Saiyna Wlikełaja.
W dniu otwarcia KONCERT znakomitego 
kwintetu sm yczkowego do obiadu i kolacji.

n a d k s ^ m b E s
(Za rubrykę tę p2 la!.v-ia nią b erze od o win lojalności).

teatralna
l O  <11. g .  1 4 0  M k .

poi . ca

C u k b ^ n ia  Wif. U rb a n ik a
Lwów, Syktaska 25.

Z uzyskanej sumy za  sp rzed a *  ka rm elków
fO°/0 <-fa Syki 951

Ofiary i pokwito wania.
Złożono w naszej Administracji:
H a  SybC a k t w  p a t r j e n t e w i  Grono urzę

dników Połstr. Kraj. Kasy Pożyczk. v. c Lwów c 9.G15, 
t-. Kazirni rz kl.mko w czasie wieczorku w O iefdz e 
303';. IV. Kurs A semin p ństw, źetiskie/o we Lwowie-' 
85. IV. kdrs B semin. | ańitw. we Lwowie 110 1IL i urs 
B sem. p ńsiw. żeńsk. we Lwowie 13 > M. K 200. P. 
Żurako. ska w dniu imieniu ś. p. męża Karola Źura-
IŁOWS i^g J 100.

Ha r z e c ż  o f i a r  p o w i t a n ia  n a  G A rn ym  
Ś l ą s k u s Naczelnik U .zęlu  poczt w eg j Koszy tow t e 1 
Teodor Kong Oj.

Dla Ih h o t iż s d fa  z  H o-.il w  h a t-a k a ch  J a . 
m w e k . e h i  A. a.., Berezowski, F . E iaslewicz i Ro- 
zenbaum OOj, Iii k.trs semin. państw, żeń.-k. we Lwo-- 
we l:-a.

H a  budowę pomnika M. Konopnickiej^
U-z-nnicc 1 ku.su A semin. państw, żeńskiego we Lwo
w ie 115.

Ha In w a lid A w  i 1 kurs B semin, państw, zerisk. 
we Lwowie 100.

D la d z ie c i  s y b i r a k ó w !  U kurs Asem . paridw. 
żeńskiego we Lwowie 80.

H™ in w a l d v w  p o l s k i c h !  St. Mielnik naczel 
nik S 4d*‘ w Żabiu oko zadość ucz i.in e za lekkcmyśl- 
..ie rzucane oszczerstwo na p. J. Piechockiego składa 
5.000.

n ta  ds in  d la .  s i e r At po ob rodcaeh  Lw ow a  ■
Witoła Czechowski Bąły  K.mierf 100. ,

N a  b u r s ę  m . P i ł s u d s k i e ą u i  Z łożoie  przez 
hurtowniarkę skł. lytoniowego Deborę Borak ze $t z :-  
iisk 500

OGłLOSŻŁHIA.'
Jadalnia, Sypialnie 

biurka * 
drzwi i ckna
s zapałów i na samówienia dostarcza

Fabryka mebli i wyrobów stolarskich 

A  S1<a z ° er-
odpow.

we Lw ow ie, ulica Ł yczakowska 27.

P IE R W S ZO R ZĘ D N Ą  S I Ł Ę
posiadającą zupełnie doświadczane kupieckie, o ile 
motno c także speci .1 io wiadom ści w zakresie 

bankowości i handlu cukrem, poszukuje hę na

kierow nicze stanowisko
do Banku Cukrownictwa To w. Ako. w Poznaniu
Kmdy.lat odpowiednio uido n o-iy będzie miał wo- 
b c jut przswidzianepo . ewięksr.sr a s^łiidu 2ai adu 

widoki spstan ls j « j e  cclonklsm.

i głe ienia przesyłać pod adresem prezesa Rady 
..adzorcze iJr. Afreiia Chlapowskiefo, Bsników, 

pocu Kościan. 8080

jdH B M L -Hb— J  ■ " JHHfcH88HHHHH8HHiB8HHNBsHHNHBr

K jz A lM Z J A A J N f tA
obszerrych trzech lob cz’erecb pokoji i kuchni, u ■

,v odlegle,siej dzieln cy, poszuku/ę
za keżdą cenę;

moż • być z meblami, któi - o kupię.— Za dyskrecją rę. 
poś edników wynagrodzę.

Poważne zg^o zenia:
Dyrektor Tow. Akc. „Polski Lloyd*

ut. d eśc iu szk f  22
(mt.iętoćjuąj od A uo t> pv;oJmłn<u),



■EURJER LWOWSKI t dnk 1 fflZ?. Nr. Ji

Od! A d m in is t r a c ji

Upraszamy uprzejmie o jak naj
rychlejsze n.tdćslanie prenume
raty na luty wraz i  ewent. za leg ło
ścią, cel.-m uregulowania nakła
du. — Wyplata kwot wpłaconych 
na czeki Poczt. Kasy oszczędn* 
na tępuje po upływie 8 do 10 dni, 
z tego powodu najrychlejsza wy
syłka prenumeraty jest wskazaną 
w interese szan. prenumerato* i  w.

1Q. lutego 1922 r., wstrzymamy 
wysyłkę „Kurjera Lwowskiego"

Ka czekach lub przekazach wy
mienić należy, na jaki cel nużyć 
ma nadesłana kwota: prenumerata, 

ogłoszenie, składki

Cenn prenumeraty wynosi:
We Lwowia nresięcznie do 

odbierani* w administracji 
Kuij..ra Lwowskiego . . . .  440 m.

We Lwow ie z odnoszeni m do 
domu..........................  500 m.

Z przesyłką pocztową w  całej
P o ls c e ......................  500 m.

Zagranicą miesięcznie . . . .  700 in.
Za zmianę adr- su dopłaca się 10 mJ

najnowszych sy « emów, części skła
dowe tychże, przybory do traw (e- 
czyzny i do robót ręcznych, ęolec?

j 7820

Przyjm uj;

Skład maszyn do szycia 
Jiw dw , W a ło w a  11 A.

■-Ównrei m aszyny do naorawy.

HU

N a d  p r o ł n ia ls k a

n u m  w a s
sp. z opr. odpcw.

Koncesjonowana przez Państw. Urząd Miar 
KALISZ — UL. OGRODOWSKA 4.

TELEFON Kr. 2. 7928
poleca wł asnego wyrobu nagi d z le t l f łn t  

I setne, oraz odwrakaikl stemplowane.
S T  P ee ia k  wanl prze Usta wlotete. ' m

Uistntraielsz; Mk przec iw k o  o- 
autealu I wy- 

cleDczea a or- 
eanlzii.il, n ie 

me cy, m atok rw lsto ic l (AnemJI), b rakow i npctjtu , 
złemu traw ien ia  1 Ł  p,

P I G U Ł K I  S I Ł ł l T W O B C Z E
'tir015*1*1 Ap. Kowalski, Ł Jfe ś ft

Skutek wprost zdumiewający, ujawnia się jut po zułyciu 
pierwszego flakonu. Żądaó w aptoraoh I skłaoar j aptecm.
H urlow na sprzedaż. — rrzed a tn w .c ie la tw o  na L w ćw  i wscho
d n i*  M ałopolską f. .U ZO N ‘ Hun u w  la  matai ja tA w  aptcczaycn, 
Lw ów , K o lą ta ja  8., rń w a ie t  hurtow o do nabye a i  P . M U o U a c i 

I Ska 1 Apt Zw ląa. W jtw . Handl. Farm. 3JJ

Specjk lis ła  c lio rób  ekorayela i w ta tp y o ia y o i i

D r . M ic h a ! S a E p e te r  i
L w ó w S y k s tu s k a  17, o rd yn n ia  o d  S-9 i ed  12-S.

p o ś w ia d c zo n y  gospodarz poszukuje dzier
żaw y obok Lw ow a lub w okolicy od 50 
m orgów  do 150 m orgów  obszaru.

Zgłoszenia do biura Sokołowskiego i Ska Lwów. 
,Jag'e!loó:-ktT 7. pod H — Sz.“  80?T:

M ałopolska rcyłw ó rn ia  miodu „ H l t l f i r
Spółka z ograniczoną odpowiedzialnością 75GC

W  KRAKOWIE, ULICA ZWIERZYNIECKA L. 29.

» ,-ierwr r e n e r n e  mioiiy do picia w teczkach  i ł.a tikhch i
F j  e c j a l  N *ś ć :  , , K . h I I ’ A “  M i d a g n

Perwerontsjnr „a TT- Małono'* ■ M F ra en k e l, Lw c  w io , ni. Kopernika 42 a.
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SPRAWA 1UDOWA
Jedyny i najpccz tniejszy tygodnik ludowy  

we wschodniej Małcpolsce.

„Sprawa
„Sprawa
„Sprawa

„Sprawa
„Sprawa

l«l|

xxxx

zawiera- zawsze rajwięcej wiadomości, które chłop3
& n ,.u U W a  interesować | owinny.

L l l f ł n w n “  ie^t pismem wyłącznie chłopskiem, pisanem przewa- 
Iw lłU U W u  żnje ptztL chłopów i dla «.hło( ów.

L l f r fn U / a “  bron‘ zawsze interesów chłopskich i jesf najlepszą 
k U U U W o  obroną przed nadużyciem różnych władż i < sób ob

darzonych władzą, kfpre ch.ą ciemnotę chłopską wy
zyskać d a własnei korzyści.

L l f f l n W A “  iest wed*uSopinii b.prez. min. Witosa naiiepszem i naj- 
U U U U W d  odpowiedniejSiem p.smem chłopskiem w całej Polsce.

L l I f in U / a “  Powinna s‘  ̂ znaleźć w każdym domu, każdy chłop 
L U U U W d  m_, obow ązek zaprenumerować pismo, gdtż tyko 

w len sposób pokaże, że się na sprawie chłopskie.- 
rozumie i że się ze wszystkimi chłopami solida.yzuj;

Prenumerata wynos, rocznie 800 Mk., półrocznie 400 Mk., kwartalnie 200 
Mp. Zamawiać można każdej chwili. Redakcja i Acmin. Ossolińskich 15.
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Nauka I wychowa nie.

Ku p* t a u c tw  n.zp czy- 
uam 4. lutego. No wiek ', 

Pańika 16. 8029

| _ lą za k «a trO u o m , a
™  2 5, żona y, w tolnictwii 
> gor.elni obeznany, tukż 
w .artakn po i kuje od 1. 
m irca lub 1. kwietnia odpc- 
w.edn ego zarud.iin a. Zgło 
.'7.eu,a pisemne pod ,M. 5. 
do administracji. 8018

Posady i prace,

h Ł ład  zdemob LzOWdiiy W P 
m l z zawodu ogrodnik, i 
praktyką handlową, poszu
kuje : osady lnb za,mie miej 
scu pomocnika go podursj ,e- 
go. Zglo? enis do a imiii- 
s;racji Kurjera Lwowsl. pod 
„Ogrodnik*. 8014

F t d a g o g a  lo ća  ad czo o*
go, sumienn 50, energi 

cr- ego po-z kuję bezzwłoc - 
r, ■. do op eki wychowawczej 

tał go nadzen naukowego 
■u i nccoiem IV. ki. gimn. 
red. we Lwowie. Dn dysp 
/• y ji oprócz w.n'grodzenia 

pi:.in-> mieaz m e z uczni m. 
•gr szei.ia do Admin. »Ku- 
jera« pod „En -rg a*. 802"c

a a g u l t i j i i ?  uo.umei.t 
“ *■ zwonienia, wystawione 
pczez P.K.U. we Lwowie, na 
ił..-, wis ko ppo*. prow. Ko o- 
Jzi ja  Wiadyśiawa z B afej. 
;iniewai ’i < s ę. 8021

Różne.

ju iam s zmarszczek, wą- 
gruw, srostów etc., kio 

musuje twarz w pierwszo
rzędnym fachowo prowadzo
nym zakładzie kosme>yc nym, 
Vlik- łaja 7, »Kosmeo«. 7004

e .m ą  w di eriawę lOj- 
■H  warlc do 100 mórg. w 

środkowej Małoj osce > a 
czynsz' m, w plon ich. Wia
domość proszę pod »S. 100 
co adm nis rac i. 8024

jjtg u b is i
*«•  skowe

UoKunienta woj
skowe w pobliiu Lwo

wa, R stycznia, na nazw sko 
Ludwik Kaliszak. z dn em 
dz siejtzym unieważniam.

żt023

u r z y jm u ję  su; n e wu.-
■ czorzowe, kostjumy po 
bardzc przystępnej cenie. 
Przeróbki również. Waguewi 
cza 2, IL p. 7933

■J* do lny ticbnik-de tysla 
* •  poszuku e posady. Zgto 
zenia do admini, truc.ji Ko - 

j ; i p d >Pe itysta<. 8022

J > A U > i O
przesyłamy każdemu katalog 
na ks rżkl polskie 1 obce, d 
naboŻ3nst*a, obrazy i gry, kt.~ 
re dest iro amj na dogodne 
spłaty mies -ozi . Za pośr -d- 
nictwo w przekazyw. zamó
wień nagrojy. — Hurtownia 
a.-tyk. pi miennych. Adresować 
Księgarnia Wyd .wr oza Polska 
. ozna.ń, ul. Kata czaka 11 a.

798-r

Kupno 1 sprzeJaż.

Oo  s p r z e d u n  a  f e .ich , 
poitjery, kuftanik b a’ v. 

koce zimowe, a nipy w szące. 
Panieńska 29 (godz. 3-4 po- 
pełudnn). 8012

fó p r c e d a m  garnitur »alo- 
aowy empire, antyki, 

fortepian, obrazy, kryształy. 
Wiadomość: Czerniawski, slo- 
iarz. Kr;sckicn U. 893i

15 konny 
sprzeda za as -Ubus ,̂

Os o'ińsk rh 6. 803')

| ^ | o t o r  p e p u y

MŁYNY
I. Parowy i wodnotnrbhawy
przemiał dzienme 180—-09 
c r., światło ei ż rycz e, wi la 
9 pokoi i 9 „uebnie, budynki 
w na lepszym stanie, o t- go 
200 mrg z i nii, a martwym 
i żywym inwentarzem, og < 4 
owocowy i 3 domy z składa- 
fQi. i-łic* w u K aH  naJ 
3/ osą 11 sko Pozt ani*, l i t a a  
o k o ło  4Q m lljo it  mkp.

U. koc. ,  i motorowy 
liped w pełł ym b egu, dom 
m e-ikalny, 8 pesci og ód 
owocowy, 150 drzew 145 ma g 
jlebrei zTeYl’. C e n i o k o to  
17 m łfiou 4 w  mkn< 8019 

■>L Parjwy 1 motorowy 
Zapęd w z.ajli ps.ym orząd- 
ku, tiduy dom m es kainy i 
8b mrg ziem z nadkompl 
niarewym i żywer mwe L 
C cda równa BrOO da la r .

i* Wotfeo-ta eiaowy 
przen f 'koło fitlctar. dł po- 
nic, bud iwanie in.iaywo*, 
łidny dom roieszkabiy i M  
moig. dobrej ziemi. Coikir 

o k o ło  l (  m ilf. m kp 
Tarta i, cegielme i guspodn- 
stwa w każdej wielkości, fol 
warki, kamienice i składy kak 
w miiścio juki nn pruwmeji 
poleca V. OCKOTHY Sko. 

Po'nań, Gó-na Wilda 22.
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